
n m Lipca — Sobota.
m m

mm

<Dmm wychodzi codziennie, wyj§ws*y niedziele f dni świ§teeiia«- 
Oddzielne Nr* Otem, o ile zspw stoczy, w Krakowie po 10 e., we Lwowie lub z przsayłfe* poestowf

P r e i i U R i c r a t c i  w y  n o » I i
i i&a oały rok 

§4 sar.
28 sir.

Puszty w p*ńfctwie Austryiwskieia 
Nieuifeckioai„ _ NieHneckiotti........................... . , . . •

l  do Włoch, Francy!, Anglii, Belgii, Sswąjearyl, Turoyi 
lanych państw należących do związku pcwstowego . . 851 tir­

li <2 kwartał 

7 lir.

m

nu { mirjnąe-
2 iłr aO o.
3 złr.

3 ssłr.

ccc
oT3

!M
«
ko

ŁC
O
cjZJ

H n u o u t m i ę  f n y | K ^ | e  ty lk o  ad  3&« flo «te ualsykd franco
x pieniędzmi i prtttuuy pieniężne na prafcumewtę t ogłoszenia (mwtaty)AP* eta nodlM̂ d* opUoie 
do Adniolstracyi Cta$u w Krakowie. — Listy nmypteeifsOtaatie me p egąj? ,

pocztowej. — Listów melrpnkowanych me przyjjmye u§,
H ^ io p lw ó w  ńKosyias^ob ni® swrges «$*

P r e t i K i t t e r a t ą  p » * y j m i s | ą s
Administracja CZASU" W H r a K o w le  i urzędy pooztowe. * t e j i« a w « | ®łr e * * * * e *‘®,il
8. A Krzyżanowskiego, handel Nowakowskiej w fakiennioaoli. — O p ło so e n J *  (insoraty) przyj ^
sie za onłata od miejsca wiersza drukiem drobnym (petitowym) za pierwszy raz 19  o n t v »  k u»y

'ki S t ł - w s s a f t .*  g g a +
g a g i*  L ' m m  Ł J m SSŚŚ1» 8 S S ? 3 £ m.  3 S E T  5 « *
f f i u S k n L v W V w K K rB  S t S Ł f c .  S ttbsm basipr. 2, K- Mc®* (twtte w K a to * , £ » '

e - j f j  g - — *  P ,  a

w w u u s w i e  przyjm ij ogłoszenia pp.Reiobmsm i Frendto, biuro ogłoszeń przy ul. BmtołrtW -

Ł
c

£  P

S i r a k ó c r  1 §  l i p c a .

Przegląd Polityczny.
Minister! spraw zagranicznych Kalnoky udał gię 

wczoraj dni kilka do Ischl, gdzie, jak wiado­
mo, bawi Cesarz austryacki.

W Morawii zwraca na siebie uwagę zatarg m ar­
szałka krajowego Vettora z dotychczasowym Wy­
działem krajowym, który teraz przez nowe wy 
bory ma być zmienionym, ale dotąd jeszcze czyn 
ności b i ją c e  odrabia. Przyczyna zatargu jest na 
stępująca; Na wniosek Piornbcra postanowił był 
Wydział wysłać delegowanego do Węgierskiego 
Hradiszcza, aby tam sprawdzić z aktów urzędo­
wych wybór Sehoenborua (obecnego namiestnika 
Morawii). Marszałek zastosował się zrazu do po 
lecenia Wydziału, ale zaraz potem odwołał wy­
słanego urzędnika. Na jednem z poprzednich po­
siedzeń zainterpelowany o to, oświadczył, że od­
wołał urzędnika tego po przekonaniu się, że po­
lecenie Wydziału nie da się prawnie uzasadnić.

W końcu posiedzenia Sejmu krajowego d. 16 
b. m., zawiadomił Marszałek Izbę sejmową, że Dr 
Promber wniósł w Wydziale krajowym, aby utrzy­
mać dawną uchwałę w sprawie wyboru Sehoen- 
borna, i że Wydział zatwierdził ją  ponownie, on 
jednak (marszałek krajowy) zasystował wykona 
nie tej uchwały i odniósł się do Najj. Pana, aby 
sankcyonowal ten krok jego. Oznajmienie to przy­
jęła większość Sejmu żywemi oznakami zadowo­
lenia.

Zatarg ten nie będzie miał prawdopodobnie ża­
dnych dalszych następstw, nie można bowiem wąt­
pić, że pan Vetter zatwierdzenie swego kroku 
w Wiedniu uzyska, a po składzie Wydziału, jaki 
prawdopodobnie wyjdzie z nowych wyborów, spo 
dziewać się można, że sprawy tej dalej poruszać 
nie bodzie.

Wniosek przedłożony sejmowi tyrolskiemu o 
odłączenie włoskiej części tego kraju i utworzenie 
z niego osobnego administracyjnego i politycznego 
°kręgu, wnoszonym bywa i odrzucanym już od da­
wnych czasów i dozna zapewne w obecnej sesyi 
takiego samego losu, jakiego doznał w poprze­
dnich. Uderzającą tylko jest rzeczą, że tym ra­
zem organa stronnictwa w iernokonstytucyjnego, sta 
rają się ukuć z tego wniosku kapitał na zaczep­
kę obecnego ministerstwa.

Jeden z nich, wyciągając — trafną zresztą — 
paralelę, między wnioskiem włoskim w Tyrolu, a 
niemieckiemi dążnościami wytworzenia podobnego 
okręgu niemieckiego w Czechach, dodaje: „Czy to 
przypadek, czy też logiczna konsekweneya obe­
cnego systemu rządowego, że właśnie za czasów 
miniisterstwa, które się nazywa pojednawczem, po­
jaw iają się takie separacyjne dążności?" Zapo- 
minająż organa połączonej lewicy, odzywa się na to 
Prctue, że pierwsze pojawienie się żądania, aby T y­
rol podzielić na dwie części, niemiecką i włoską, 
przypada właśnie na miodowe miesiące minister­
stwa Auersperga; te  ówczesny wuiosek dep. Pra­
to znalazł poparcie na lewicy i że poprawkę Cra- 
nitseba, żeby „rozdział ten uskutecznić, ale zwol­
na i stopniowo" uzasadnia! Herbst, a walczyło 
przeciw niej centrum oraz prawica, i ich tylko gło­
sami upadła.

Szczególnie zaś zadziwiać powinno, że N. F r  
Presse z r. 1884 zdaje się dziś nie wiedzieć, jak 
N . Fr. Presse z r. 1877 przemawiała w sprawie 
tych dążności separacyjnych. Mówiła ona wtenczas, 
żałując, że życzeniom deputowanych włoskich me 
uczyniono zadość: „We wszystkich kierunkach sta- 
waia Włosi po stronie paityi wiernokonstytnCyjnej, T V tej kwestyi czysto lokalnej ti e pragnęli ni­
e z ł o  w i e c e  M a k  wyswobodzenia się z pod ucisku 
klerykaluego sejmu tyrolskiego. ty.
uwzględnienie uprawnionych życzeń -■ arp-Q- 
rolskich, ponieważ przemawiają za tem sil ? 
menta rozumu politycznego." Tak przemawia g
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15 marca.

(5) (Ciąg dalszy).

St. Rćmy, dokąd V8 godziny przybyłem jest
lichą mieściną, bez żadnych osobliwości. Lecz tam 
gdzie leżało starożytne Glaumu, o kwadrans w górę 
ku południowi, stoją dwie rzymskie budowle, które

ją  wsławiły. mf.>lnv miernej tylko wielko-

SS5S. w  &skor7 e/hv uszkodzone CO jednak pozostało, jest 
a t  f$0Z niewiele * ' “ T i

i do reeib mi tik u  Tytu»a P.rfo b Ł  “ « Otok
ta  budowa jest prawdopodobnie wsp’ jnt h for.
stoi oO wysoki, trzypiątrowy, ow y , pkorzeżba 
mach grobowiec. Na dole czworobok p andv
przyozdobiony, nad którą biegną dok g cztery 
przez geniusze podtrzymywane, pona■ 5ukanli) 
korynckie kolumny połączone zgrabił narto. 
wyżej okrągła kolumnada na 1 0  słupa P 
Pod wieńczącym ją  dachem, stoi jedna nlS 
jedna kobieca figura naturalnej wielkości, p>' 
lumny w znacznej części zakryte. Napis oznaj > 
że trzej synowie Juliusa Cajusa, Sekstus, ‘ 
i Marius ten pomnik rodzicom swym wys^ta • 
Chcą go odnieść do ostatnich czasów rzyms J 
rzeczypospolitej. W każdym razie jest ta mała i 
dowla jedną z najwdzięczniejszych i najdoskona - 
szych starożytności, a ja ,  chciałbym ją  nazwać 
przekładem rzymskim pomnika Lizykratesa w Ate 
nach. Miejsce na budowlę wybrane jak  najszczęśli 
wiej. Z naturalnej terasy, na której sto ją , swobo­
dnie ulatuje wzrok na wszystkie strony okolicy

wny organ lewicy w r. 1878, mówi dalej Presse, 
a  dziś te same dążności pragnie przedstawić, jako 
niezdrowy wynik pojednawczych dążności mim-

^ U c z n to w ^ fe w e rs y te tu  Zagrzebskieg) ułożyli 
na odbytem zebrania manifest w duchu agitacyj­
nych tendeneyj Staroewicza,-w którym obrzucają 
błotem Miskatowicza i jego stronników. Manifest 
ten ogłasza organ Starcewicza Sloboda.

W Niemczech panuje powszechne przekonanie, 
że rząd, pragnąc przyspieszyć rozpoczęcie obrad 
parlamentu w jesien i, nie będzie czekał z rozpi­
saniem nowych wyborów aż d i  czasu, kiedy w koń­
cu października wygasną mandaty dotychczaso­
wych deputowanych, ale ogłosi niespodziance roz­
wiązanie parlamentu, a potem zaraz do rozpisania 
nowych wyborów przystąpi. Skutkiem takiego prze­
konania wszystkie stronnictwa gotują się już w Niem­
czech do wyborów, w Księstwie Poznańskiem zaś 
i w Prusach zachodnich prasa miejscowa nawo- 
łuie do wczesnego pomyślenia o przygotowaniu 
sie do wyborów. Komitety wyborcze rozpoczną 
wiec zapewne niebawem w tych dwóch częściach 
Ziem polskich, pod zaborem pruskim zostających 
swe czynności. Ponieważ dużo z dotychczasowych 
nosłów chce się zrzec piastowanych dotychczas 
mandatów, prasa Księstwa Poznańskiego zajmuje 
sie iuż przeglądem przeważnie młodszyćh sił, celem 
wczesnego zdecydowania się na nowych kan ­
dydatów i wymienia cały szereg obywateli, któ- 
rzyby sie zawodowi poselskiemu oddać mogli. Spo- 
tykamy sią tam mianowicie z następującemi na­
zwiskami osób, w których prasa poznańska pra­
gnie widzieć przyszłych kandydatów na posłów 
do parlamentu niemieckiego: Kazimierz Jarochow- 
eki ,  Józef Kościelski, Dr Wiktor hr. Czarnecki, 
książę Zdzisław Czartyski, Ludwik Gracve.

N ordŁ  A l tg. Ztg  potępia enuncyacyo dzienni­
ków konserwatywnych, występujących przdciw 
wybieraniu kandydatów stronnictwa narodowo li­
beralnego i stara się przekonać je, że tu nie cho 
dzi o tendeneye polityczne, tylko o przeprowadze­
nie nieodzownych dla dobra państwa niemieckie­
go ustaw ekonomiczno-społecznych,

Z Londynu donoszą, że widoki konterencyi po­
lepszają się i znajdzie się pewnie sposób przepro 
wadzenia planu finansowego Anglii z pewnemi 
modytikacyatni, które dwa, niewymienione wyra 
żnie, mocarstwa zaproponować miały.

Z usposobienia, panującego w Izbie wyższej 
parlamentu angielskiego wnosić można, że wnio 
sek Wemyssa, żądający, aby mimo zapadłej już 
przeciwnej uchwały przystąpić do dyskusyi nad 
bilem reformy w drugiem czytaniu, jeśli się rząd 
do przedłożenia w jesieni ustawy, zmieniającej 
okręgi wyborcze zobowiąże, upadnie, a przyjętym 
natomiast zostanie wniosek Cadogana, aby do dys­
kusyi nad bilem reformy przystąpić dopiero po 
przyjęciu ustawy zmieniającej okręgi wyborcze.

W komisyi Senatu francuskiego dążą do tego, 
aby zmodyfikować paragraf, odsądzający Senat od 
głosu stanowczego w sprawach finansowych i za­
pewnić sobie gwarancyę, że kongres programu 
obrad poza zakres wniosku rządowego me prze­
kroczy. Pod temi warunkami komisya gotową bę­
dzie polecić Senatowi przyjęcie wniosku *errego 
tyczącego się rewizyi konstytucyi.

Dzienniki rosyjskie donoszą, że w ministerstwie 
komunikaeyi, z inieyatywy ministerstwa spraw we 
wnętrznyeh, zapadło ostateczne i stanowcze po­
stanow ienie, aby wszyscy urzędnicy i ed y -e ta t 
służbowy na połuduiowotzachodmch kolejach że­
laznych rosyjskich byli odtąd wyłącznie i bez wy­
jątku poddanymi rosyjskimi i znali fundamentalnie 
język rosyjski. Wszyscy, pozostający dotychczas 
przy służbie kolejowej obcokrajowcy, a chociażby 
i naturalizowani, lecz nieznający dostatecznie ro­
syjskiego jeżyka, m aią być bezzwłocznie wydaleni. 
W Warszawie podał już o tern do publicznej wia-

i  tyłu zaś wznosi się łańcuch A lpin , skał niezbyt 
wysokich , ale niemal prostopadle sterczących i cał­
kiem nagich. Oliwki Otaczają pomniki, jak  gdyby 
je wśród naturalnych, płodów również przyroda 
stworzyła. Starożytne budowle i chrześcianskie we 
Włoszech nie tracą nic na wstawieniu ich w na­
turę, i owszem, wtedy dopiero działają z całą

P° S o c n v  kościół gotycki przeciwnie, stoi naj 
leniei pośród wąskich ulic na niewielkim placu, 
S ?e niema zkąd przejrzeć całości, a uwagę zaj­
muje bogactwo szczegółów. Zdaleka me sprawia 
ja  gotyckie budowle nigdy uspakajającego wraże-
nla klassycznych, o czem
nać się można, gdzie rozszerzono placeokm  g 
tvckich katedr, wbrew trafnemu instynktowi rycn, 
którzv ie pierwotnie budowali. Do najpiękniejszych 
K S r Ł c b  r ,e*, takie " P * ™
wzgórza ii wejścia do miast leżą,, . „  ^ 7 , .
dokiem na okolice, jak Mana della Consolazione 
w Todi Madonna di St. Biagio w Montepuleiano; 
wspaniale też stoją greckie św iątym ew  Sycyhp^a 
przedewszystkiem świątynia w P H ■ . . . , .
ponezie w dalekiej samotności, o j ją  - j 
mując dokładnie duszę otaczającej prryrody, i pa­
nując nad lasami, górami i morzem. Pomyślmy 
sobie gotycki kościół na owych placach, a zrozu­
miemy cała różnicę obu sposobów budowania. 
Niezaspokojona tęsknota, chęć wyrwania się z pęt 
własnej istoty przemawia z gotyku, silne zam 
tniecie się w sobie i spokojne zadowolenie z sie­
bie z budowli starożytnego ducha. Tum gotycki 
budzi tęsknotę do nieskończoności; dorycka świą 
tvnia lub kościół renesansowy uspakajają ową tę­
sknotę wciebjac nieskończoność w formy skończo- 

jat- to czyni przyroda. Przeto też tu zgoda 
7  na tara tam kontrast, mimo wszelkich wysiłków 
naśladowania przyrody w szczegółach. Oto cała 
różnica między klassycyzmem a romantycyzmem

domości miejscowy policmajster za pomocą okól­
nika i plakatów. Donosi zaś Russkij Kurjer, że 
Zarząd Warszawsko-Petersburskiej kolei żelaznej, 
przebywający w Petersburgu, ułożył już listę osób, 
mających być wydalonemi ze służby kolejowej. 
Liczba ich wynosi około 50, a stanowią ten kon- 
tyngens przeważnie cudzoziemcy, którzy nie przy­
jęli poddaństwa rosyjskiego, lecz eą w nim także 
Niemcy i Polacy poddani rosyjscy, uznani za nie- 
posiadających dobrze języka. Lista obejmuje sa­
mych tylko urzędników wyższych, lecz postano­
wienie usuwania rozciąga się i na funkeyonaryu 
szów niższych, jak  maszyniści, naczelnicy warszta­
tów i t. d., między którymi wielu jest Niemców, 
Francuzów, Anglików i Polaków.

Mosh. Wiedomosti podają wiadomość, że rząd 
rosyjski postanowił utworzyć nową flotę wojenną 
aa morzu Białem, której zadaniem będzie strzedz 
północnych granic Rosyi, krążąc po wybrzeżach 
mórz Białego i Lodowatego. W fym celu dotych­
czasowy port kupiecki w Archangielsku zamienio­
nym będzie ua ufortyfikowany port wojenny. — 
W Archangielsku również założone będą wielkie 
warstaty dla budowy wojennych okrętów. Przyj­
ście jednak do skutku tego postanowienia jest do­
tychczas zależnem od rozstrzygnięcia kwestyi po­
trzebnych na ten cel środków finansowych, która 
zostaje znów w związku z kwesty ą zupełnego znie­
sienia wojennej fiuty na morzu l aspijskiem.

W Belgradzie utrzym ują, jak  donoszą do Pol. 
Corr., w kołach kompetentnych, że podróż króla 
rumuńskiego do Serbii nie będzie pozbawioną zna­
czenia politycznego. Przypominają ta z tej okazyi, 
że dawne nieporozumienia, wynikające z postawy 
Serbii w sprawie duuajowej, zatarły się już zu­
pełnie. W czasie powstania nad Timokiem rząd 
rumuński dal dowody dobrego sąsiedzkiego za­
chowania się, późniejsze usiłowania radykalistów 
serbskich i byłego metropolity Michała, ażeby na 
terytoryura rumuńskiem utworzyć główne ognisko 
zamachów rewolucyjnych na Serbię, pokrzyżowały 
gruntownie środki zarządzone przez ministerstwo 
Bratiana. Odwiedziny króła Karola w Belgradzie 
utwierdzą stanowczo przygotowane w powyżej w y­
mieniony sposób przyjażne stosunki. Zdanie to 
wyraża także organ urzędowy serbski Videlo, do­
dając zapewnienia, że jak  Serbia nigdy nie oka­
zywała się nieprzyjaźną Rumunii, tak i teraz stale 
na tej drodze postępować będzie.

KORESPONDENCYA „CZASU."
Tarnów 17 lipca.

(Z jazd pedagogiczny).
Wczoraj przesłane telegramy pospieszam jeszcze 

uzupełnić bliższymi szczegółami. Wiadomo już, że 
posiedzenia zjazdu odbywają się w prześlicznej i 
nader gustownie urządzonej sali Kasy Oszczędno­
ści. Na estradzie ustawiono stół prezydyalny, try­
bunę dla referentów, tudzież dwa stoły dla sekre- 

, iQ, a n i gnrawozdawców dziennikarskich. 
W sali zgromadziło się przeszło 400 uczestników 
zjazdu, pomiędzy tymi wie e nauczycielek. Gale- 
ryę zapełniła szczelnie publiczność.
‘ Po nabożeństwie krótko po godzinie 10 pojawili 

sie z członkami Zarządu głów nego m iejscowi dy- 
gnitarze, wraz ze starostą tutejszym ks. Poniń- 
skim. Pierwszy zabrał gł»s burmistrz miasta la r- 
nowa p. Witoid R .góyski i przemówił temi słowy: 

W imieniu miasta Tarnowa, które mam zasz­
czyt obecnie przedstawiać, witam Was dostojni i 
szanowni Panowie, jako wyehowawców młodego 
pokolenia, jako apostołów oświaty. Powiedziano, 
że kto ma szkolę, ten ma przyszłość. Prawda, że 
oprócz szkoły składa się wiele innych czynników 
na wychowanie człowieka i słusznie powiedział 
poeta:

Póki się snuje wyroki tajnemi,
To pasmo życia tak dziwnie uwite, 
Wszyscy do szkoły chodzimy na ziemi, 
Gdzie profesory uczą rozmaite.

Ale zawsze rodzina i szkoła były i będą naj 
główniejszymi czynnikami tego wychowania.

W waszych rękach spoczywa więc główna część 
tego wielkiego zadania, a że je  spełniacie sumień 
nie i uczciwie według sił, że je  spełniacie nieraz
0 chłodzie i głodzie, tem większą W asza zasługa, 
tem większe Wasze prawo do czci i uznania wszyst 
jich nieuprzedzonych i zdrowo myślących ludzi.

Przyjmijcie więc Szanowni Panów.e to zape­
wnienie że reprezentacya miasta Tamowa otacza 
stan nauczycielski przynależną mu czcią i usza­
nowaniem, a dowodem tego niechaj będzie uro­
czysty ten nastrój całego miasta w dzień Wasze­
go do nas przybycia, te otwarte ramiona i serca, 
z jakiemi Was witamy i gościmy. A jeżeli Wam 
u nas czego nie dostanie, raczcie to policzyć me 
na karb niechęci, lub obojętności, ale na karb na­
szego ubóstwa. Ubogi nasz k ra j, i miasto nasię 
nie bogate. Przyjmcie więe, czem chata bogata i
rada, . ,

Jeszcze raz więc witam Was Panowie i życzę 
Wam w imieniu miasta błogosławieństwa Bożego
1 pomyślności do pracy, którą w mnrach naszych 
rozpocząć macie.

Po tej przemowie, huczneini przyjętej oklaska­
mi, powitał uczestników zjazdu hr. Ignacy Potuli- 
cki, wiceprezes Rady powiatowej. Pod hasłem dro- 
giej szkoły — rzekł mówca — rozpoczął kraj 
naprawę stosunków narodowych. Towarzystwo pe 
dagogiczne dzielnie na tej drodze wspiera kraj, a 
zasługi jego są wielbie, szczególnie w budzeniu 
ochoty do nauki i popieraniu jej. To czyn patryo- 
tyczny. Mówca żąda, aby oświata nasza nie przyj­
mowała kosmopolitycznego charakteru, lecz rozwi­
jała się na chrzęściańskim gruncie i pozostała za 
wsze w zetknięciu z narodowością żywotuą i ty­
pową, jaką jest narodowość polska. Z kolei ksiądz 
prałat Gwiazdoń, przemawiając w imieniu ducho 
wieństwa, stwierdza, że wiara i religia chrzęści 
ańska nie były nigdy wrogiem oświaty i cywili- 
zacyi, jak  w niektórych sferach sądzą, lecz kościół 
był zawsze najgorętszym krzewicielem oświaty i 
jej opiekunem. Mówca zapewnia, ie  duchowieństwo 
będzie zawsze pochopnem do wszystkiego, co pra­
wdziwe, wzniosłe i szlachetne.

Następnie radny miasta Dr Ringelheim w imie­
niu tutejszych obywateli wyznania mojżeszowego, 
zaznacza, iż dla wyznawców jego religii najświe­
tniejsze owoce w ydała: żmudna, sumienna i ofiarna 
praca nauczycielska. Znikają chajdery, młodzież 
garnie się do szkół, gdzie serca swoje napełnia 
ideałami narodowymi i miłością Ojczyzny, która 
pr*©d k ilk om a  wiekami żydom zewsząd wypędza 
nym, gnębionym i prześladowanym, gościnnie o 
twarła swoje mory. Niech Bóg najwyższy błogo­
sławi pracom pedagogów naszych!

W końcu ten piękny wieniec serdecznych prze­
mów, zamknął dyrektor gimnazyum tutejszego p. 
Bronisław Trzaskowski, witając przybyłych gości 
w imieniu nauczycielstwa miejscowego. Kiedy 
przed 12 laty po raz pierwszy w Tarnowie odby­
wał się zjazd pedagogiczny, wówczas kraj cały, 
jak  jeden mąż, stanął pod hasłem oświaty ludowej, 
a i dzisiaj czują wszystkie umysły jej potrzebę. Ale 
dzisiaj poróżnieni i powaśnieni stoimy wobec tego 
hasła Nawet Tow. pedagogiczne spotyka się do 
pewnego stopnia z obojętnością, a nawet z zarzu­
tami. Nie jątrzyć, ale goić rany spółeczne, to na­
sze wielkie zadanie, w którego spełnieniu niech 
nam przyświeca hasło w i a r y  i m i a r y .  Wiary 
w powołanie nasze i w lepszą d. lę na przyszłość, 
a miary w życzeniach i żądaniach, zastósowanych 
do obecnego położenia. Niechaj wielki hetman, 
w którego grodzie gościmy, a którego popioły spo­
czywają w naszej katedrze, z poza grobu pobło­
gosławi naszym pracom i usiłowaniom.

Na te serdeczne i grzmiącemi oklaskami przyj­
mowane przemowy powitalne, odpowiedział pre­

zes Towarzystwa pedagogicznego, radca szkolny 
). Zygmunt Sawczyński. To gorące i uroczyste 
iowitanie, tyczy się nietyle nas osobiście, ale tej 
ważnej i żywotnej sprawy, której jesteśmy rze­
cznikami i propagatorami. Jeden z głośnych my­
ślicieli zeszłego wieku powiedział, że narodowi 
upadłemu pozostaje do dźwignięcia jeden środek: 
niech się da wychowywać. Towarzystwo pe ag. 
wzięło na siebie sprawę wychowania, a podjęi 
ją  od dołu, krzewi ją  wśród ludu. Są nieraz gma­
chy wspaniałe, łudzące p o z o r e m  o k o ,  ale lana
burza rozsypuje je w gruzy, bo nie m a ją  siniyc 
podwalin. Tak się dzieje i z życiem narodu, któ­
ry może mieć w rozwoju swoim świetne epoki, 
ale jeśli bytu swojego nie oparł na trwałych fun 
damentaeh, wówczas nadejdą i chwile osłabienia, 
a klęski elementarne w świecie moralnym mogą 
go powalić.

Mówca rozwija następnie posłannictwo dziejowe 
?olski, powołanej do obrony kresów chrześeiań 

skieb, a wśród tej twardej orężnej walki, której 
świadkami zachowane do dziś mogiły i kurhany, 
gdzie spoczywają kości bohaterów polskich, zabra 
sło czasu na ustalenie fandamentów. Później do 
liero zaczęto się i około togo krzątać, a w yra­
zem tych usiłow*ań była komisya edukacyjna. 
Zewnętrze okoliczności nie dozwoliły rozwinąć się 
ej w całej pełni, a na nas spłynęło to zaszczytne 

zadanie krzewienia tej myśli, rzuconej przez wie! 
dch przodków i pracowania w kierunku przez 
nich wskazanym.

Przed 12 laty, tu w Tarnowie zdawaliśmy spra 
wę z naszych początkowych dopiero usiłowań, a 
dziś znowu zebraliśmy się , aby się rozpatrzeć, o 
ile postąpiliśmy naprzód. Sumiennie stwierdzić 
można, że rozrośliśmy się, że praca nasza nic wy 
szła na marne, ale na tem poprzestać nie możemy, 
a uznanie, z jakiem się spotykamy dziś ze strony 
reprezentantów rozmaitych j^arfctw społeczeństwa, 
niech będzie zachętą do dalszego naszego działa 
nia. Zestrzelmy tedy myśli nasze w jedno ogni­
sko i złączonemi edami uiribuś unitis, zmierzajmy 
do cela, związani sercem i duchem, wspólnym z& 
wodem i wspólną miłością kraju i ludu. Lud ten 
czeka na podniesienie. Uczyńmy *eń najpierw 
chrześcianina i człowieka, a potem poczuje się ou 
narodem, Witali nas reprezentanci wszystkich warst w
społeczeństwa. Mickiewicz w „Panu Tadeuszu ■ w.Ja 
wiwat król, wiwat senat, wiwat wszystkie stauy. 
Temi słowy w i w a t  w ś ż y ś t k i e  s t a n y ,  konceę, 
zwracając jeszcze uwagę, iż na tem zebraniu spot 
kała nas miła niespodzianka, gdyż przybyło dwóch 
reprezentantów bratniego narodu czeskiego. Miło 
nam powitać tych panów poftród nas, podzięko 
wać za ich współudział i pros;ć, aby powróciwszy 
do starej, Złotej Pragi, powiedzieli braciom swoim, 
że te same uczucia, jakie ich ożywiają nad wei 
tawą i Łabą, ożywiają i nas nad Wisłą, Dunajcem 

o- -i Dniestrem. (Grzmiące oklaski).
Na te słowa wstąpił na estradę delegat ., I stre- 

dniho spółka jednot nczitelskych i Cechach" pan 
Józef Kobr, nauczyciel szkoły miejskiej w Rondni 
cy i oświadczył w języku czeskim, iż przynosi po 
zdrowienie od ozeskiego nauczycielstwa. Na w a­
sze wezwanie pospieszyliśmy chętnie, aby watn 
złożyć dowód, jak  cenimy sobie waszą przyjaźń. 
Naród polski nie należał do najszczęśliwszych, alo 
bardziej jeszcze po macoszemu, los obszedł się 
z Czechami. Historya mówi od najdawniejszych 
czasów o ucisku, jakiego Czesi doświadczali od 
obcych. My najdalej posunięci na zachód, jako 
klin wśród morza niemieckiego, jesteśmy zarazem 
naturalną zaporą przeciw zapędom germauizacyj- 
nym. Nie jeden jnż raz cieszyli się wrogowie, że 
nas zgładzili; nie spełniło się ich życzenie i daj 
Boże spełnionem nie będzie. Po 200-let.niem uśpię 
nin narodu przebudził się tenże i stara się z zdwo­
joną UBilnością uzyskać to, co zaniedbał, stara się 
stanąć na równi z innymi narodami w cywilizacyi. 
Nieprzyjaciele nasi, nie mogą się oswoić z ideą 
równouprawnienia; nawykli do hegemonii w na­
szych ziemiach, chwycili się w ostatnich latach 
nadzwyczajnych środków, a nie mogąc zniemczyć

Z przykrością pożegnałem to wspaniałe miejsce 
odjechałem wygodną drogą w górę po Alpinacb. 

Dostawszy się na szczyt, miałem właśnie ku pół 
nocy dobry widok na Avignon, widoczny zdaleka, 
ale wyraźnie. Taka żywa kontrola mapy, należy 
do głównych przyjemności podróży, osobliwie 
w krajach takich, jak  Peloponez, Umbria, lub tu­
tejszy, gdzie niemal każda znaczniejsza miejsco­
wość dla jakiegoś pomnika lub wspomnienia ma 
dla nas wartość. Jechałem tak pewien czas dalej, 
zostawiając ma prawej stronie skały i wieże sta­
rego miasta lek Baux, dokąd na razie dążyłem. 
Dopiero po dłuższym czasie, gdyśmy je już z oka 
stracili, zwróciła się droga boczna od głównego 
gościńca na prawo do Arles, a myśmy jechali do 
osobliwego gniazda skalistego- W średnich wie­
kach było to kwitnące miasto z 5000 mieszkań­
ców i podlegało butnym hrabiom, którzy z wład­
cami Prowansyi nieustanne wiedli walki. Obecnie 
żyje ledwie 300 ludzi w pustych, zaniedbanych u- 
licach, — biedaków, którzy latem szukają zarobku 
w równinie około Arles. Kształty tutejszych ka­
mieni tak są dziwne, że nawet całkiem zbliska 
nie rozróżnisz zębatej skały od blanków murowych 
reki ludzkiej. Ludzie zaznaczyli tylko silniej to, 
co tu już było, i założyli tu miasto, gdzie przy­
chodząc z dołu, już je widzieć mniemali.

Dostawszy się na górę, zatrzymałem się przed 
gospodą z prowansalskim napisem, • co po raz 
pierwszy spotkałem i rozpocząłem moją wędrów­
kę po ulicach pustych i zrujnowanych. Były to po 
większej części tylko szkielety dawnych domów, 
które z lewej i prawej strony natrafiałem do skał 
przyczepione i z nich wyrosłe Cała miejscowość 
podobna do opuszczonego domku ślimaczego; ścian 
wewnętrznych niema, otwory okien próżne, tu i 
owdzie ładny renesansowy ornament, lub rozlicz­
nie ozdobiony łuk bramy, świadczący jeszcze o
rozkwicie miasta na początku nowszych czasów.

Najtrafniej jeszcze, możnaby porównać les Baux 
z Ravello, powyżej Amalfi, które wprawdzie wię­
kszą obfitością swych maurytańsko ■ romańskich 
pozostałości i assocyacyą historyczną silniejsze 
budzi zajęcie, a bujną wegetacyą, okalającą ruiny, 
nieprześcigniony sprawia urok, podczas gdy tu 
uapróżno oko śledzi za drzewem lub krzakiem, 
któryby wniósł w te kamienie z skal w domy, a 
z domów w skały przemienione, rozmaitość ziele­
niejącego życia. Dostawszy się na górę, wysze­
dłem po stromych schodach na rodzaj platformy, 
zkąd mógłem wygodnie przejrzeć daleki obszar 
ujść Rodanu, odgraniczonego na południu morzem 
śródziemnem, niby pasem błękitnym. Na tem wy­
brzeżu wiele już lądowało narodów: w prastarych 
c z a s a c h  Fenicyanie i Grecy, tak że Rzymianie 
jak  na wschodzie, z starszą stykali się kulturą. 
Nie brakuje też łączności z Palestyną, gdyż miał 
tu przybyć wskrzeszony Łazarz z swenn siostra­
mi wprost z świętej ziemi i był pierwszym bisku 
nem Marsylii, jak  Trofimus, uczeń św. Pawła -  
pierwszym biskupem Arles. Tak więc i tu przed­
stawia sie morze śródziemne, jako ogniwo staro­
żytnego świata, które było pośrednikiem wymiany 
duchowych i materyalnych skarbów naroJow mie­
szkających na jego wybrzeżach. Z krajów, które 
ono oblewa, cieszą się niektóre jeszcze dotychczas 
silnym rozkwitem, — inne natomiast przemieniły 
się w pustynie, jakkolwiek tak te, jak tamte, są 
dla nas ludzi tegoczesnycb, bez względu na nasze 
pochodzenie, ojczyzną, przechowują bowiem pa­
miątki prawie wszystkiego, co dla nas jest świę­
tem, i przez co my tem się stali, ezem jesteśmy. 
Jak  Sycylia, tak i południowa Francya brała u- 
dział w największej części wypadków powszechno- 
dziejowych, albowiem i Maurowie zalali ją  przed 
1100, a z jej portów wypłynęli krzyżowcy ku 
wschodowi w tym samym czasie, gdy krwawe 
wojny Albigensów kraj pustoszyły,

Później, aniżeli zamierzałem, udałem się w dal­
szą podróż do Arles, częstokroć jeszcze spogląda­
jąc na fantastyczne gniazdo skał, a wkrótce do­
stałem się na równinę. Jak  żarząca tarcza zacho­
dziło słońce poza poważne dęby zimowe, gdym 
przybył przed słynne opactwo Montmajour, widząc 
w oddali wieże Arelatu. Opactwo jest zbudowane 
na skalistym gruncie, budynek klasztorny z XVII 
wieku zniszczony, kościół z obszerną kryptą, dzieło 
XII stulecia, stoi jeszcze; obok niego zaś prześli­
czny mały romański krużganek z podwójnemi ko- 
lumenkami, jak  w Monreale, a na ich kapitelach 
całe legendy z żywotów świętych. Pokazują rów­
nież celę świętego Trofima, który miał tu żyć dłu­
go w samotności, i przypierającą do niej małą ka­
plicę, częścią ze skały wykutą. Nieco w bok stoi 
kaplica „de St. Croix," czworobok z czterema rów- 
nemi półkolistemi apsydami; pochodzi z XI wieku. 
Późniejsze podanie mówi, że ją  zbudował Karol 
Wielki na pamiątkę odniesionego tu zwycięstwa 
nad Saracenami. Była już noc, gdym jechał przez 
most na Rodanie do Arles, i dopiero po kilkakro­
tnej informacyi zoryentował się mój woźnica w wą 
skieb, pokrzywionych ulicach i dostał się na dość 
wielki, prostokątny plac.

Było to dawne forum, na którem stoi wcale nie 
po sybarycku urządzony „Hotel duN ord", do któ­
rego na noc zajechałem. W jego front wpuszczono 
dwie granitowe kolumny z resztą rzymskiej fa- 
cyaty, które pierwotnie zapewne gdzieindziej się 
znajdowały.

Karol Lanckorońskt.

(.Dokończenie nastąpi)-
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cielstwa polskiego na niwie pedagogicznej, oraz dziński do swoich uczniów. I  w łaśnie przed gma- tok dJ®  ta.k ,® P 18mo naw skróś-rosyjskie , _  Pierwszy koncert dzwonkowy Hiszpańskiej wiarusa w sdS T S  B- T &°
I S ' mnT«dnntCZe t' FJ°iSkiej ’ 8erdec.zn« Szczęść chem, w  którym  się kształci m łodzież gim nazyal- w L o w T  n a s t ^ S  2 2 * “ *; n Z J ł * ’* A So,°: rodziny ESP'>a odbył się wczoraj w Ogrodzie Strze? roku życia ubierano ją  jilk chłopca W sz tl.^ ’S .0
h o ° ^ S n o ta" nCZyte,Ska im - K ° m eń8k,eg0- Un n a - 8t«i ^ n  Posąg na wzór d la  n ie j; niech koło S S S S F *  ^  że 8zIir y " a te"  koncert z *e tnnkn * ^  J e ż d z i iV a 1 ^ t  jrd o r7 w n a ł

Następnie na wezw anie przewodniczącego oddało I życfu ^^aukach*, °- «? P » ^ e  do- ^ ^ 3 ,  W s M  Z
zgrom adzenie przez pow stanie hołd pamięci z m a r - U n i e  krajow i i a  p o ż y te k ?  a  szkoTe na^^^hwałę \ T R o t ?  8.ławiaÓ8k ic h h aj W c f  sobie, S h £ o  j e J  w y z y S j 1 ^ - f f i j
-rvstw a ZG8Z yn? ozł° “ kó^  bonorowych Towa- Po tej przemowie na  dany  znak odchylono za- Czne M śc iw o śc i n a J o d ^ r o a S k ł ^ i  b T  l  P * | n0Ś6 P°,8ką- to jednak zniknąć musiało z potyczek została lancą raniona w piersi W r 1866rzystw a, a mianowicie Drowi Feliksowi Strzele- słonę , zakryw ającą pom nik, poczem - l - - L— .--I02116 w«sciw osci narodu rosy jsk iego , których teżl,*™ * ««  * — - • --= I ~  *am-ą raniona w piersi, w  r. I 8 bb
ckiemn i Stanisław ow i hr. Potockiemu. I Tow arzystw a muzycznego, odśpiewali

Na sekretarzy  zjazdu powołuje przew odniczący I łożoną na cześć Brodzińskiego przez p
pp. Tarasiew icza ze Lw ow a, F rajdenberga z Ja-1M uzyka w ojskow a zagrała  następnie
worowa i P a jąk a  z K rakow a. |P o lsk e “. Doczem wśród uroczystego nastro i„ h„ : I re,“ . **■?■» , ” .'DłU wie? ow 1 nsuow aniam l niezliczo-1 rę wsłuchywania się w istotnie artystyczne wykonanie I widziano ją ”zaowu ’ w mundurze wolnego Strzelca na

przez nich bardzo ładnych i trudnych utworów mu- przemian w szeregach i niosącą pomoc rannym. Ży-
orowa i r a ją k a  z K rakowa. Polskę“, poczem wśród uroczystego nastroju du^ u 1 . T
N astępnie przyjęto do wiadomości drukow ane | cha rozeszli się zgrom adzeni. I r ,,P „  ^  przodków.

„Oto —  co się nazyw a zabrnąć w filozofie n o l ^ ^ n u "  “ “7 “  ‘ »»w«ruw m u -.|* ..« u » u  w szeregach i niosącą pomoc rannym. Zy-
u s z y ! ..  Nie, panie profesorze: jeżeli kw estya tak Lfpnoie ;«ki orye;i.nalnyi“  1 skomplikowanym lnstru lcie to jednak pełne trudów i poświęcenia wyczerpało 
stni ło  obtr hvć o r .K «  -•—  j.—x j  I _ j J anowi mnóstwo rozmaitej wielkości |je j  siły. Dzisiaj aczkolwiek jeszcze nie staruszka, z tru-

z pomocą kuli i utrzymuje

spraw ozdanie z czynności Zarządu głównego, z któ
*̂ n ie j s z e  szczegóły już przed dw om a. . . abv bvć so'hn m niim w 'tm i l ulD“ 'i,c> J“ ‘ «u«uowi mnostwo rozmaitej wiernościijej sity. uzisiaj aczkolwiek

/danU. Z .^a *'e P°dane Z08tały , tudzież sprawo- M inister handlu zam ianow ał, z powodu nowej re8zty Śłowmn —  a l h ? ^ ? h v  ^ v ć  i l S  od dzwonków, poruszanych przez kilka osób jednocze dnością się poruszać może
n  J /u l * funduszów Zarządu głównego. —  orgam zacyi adm inistracyi skarbow ych kolei żela- mnHim v nrzestać hv«! P aI  y  rf°w iana“ J» śnie. — Precyzya wydobywanych w ten sposób dżw ię-|się z małego sklepiku z tv toniem  i cvp-arami k tń rv  
z lf  70 o * \ r a^ f Jb p.rzed8t^ w ia kwot« 22,824 znych w królestw ach i k rajach , reprezentow anych Ly badż co bądź pozostać8? ^ ' !  N« I ków..muzy.cznych) czystość ich, strój i zgodność har jej rząd udzielił, ozdobiwszy jednocześnie pierś me
wynosi 13.355 złr. 20 c. SnrawnzdaniA zamvtra ”lf»P0Z08łaTiaj*ą nic_.do życzen.ia>. f*łość zaś J dalami zasługi. W r. 1873 P a ^ ^ n ^ p r M c t o ^ r a i e

' ( W —  obrotowego |  Kktorami Jne“h“"  « T , « * , ‘  ^
i  żelaznych: dla K rakow a kierow nika J L L t t r  ta« “  brzmienia- jakgdyby°Zwzw. kwocie 333 złr. 45 c

Do * ~ * w  .«• . . I ruchu kolei zeiaznycn: a ia  tvraaow a kierow nika I ćnnnsi filozoficznAttni | inem Drzmiemu, jakgdyby wzmocnionem za pomocą I norową.
c l ń w n p r z .  ' 8 \ CyJDBJ dla funduszów Zarządu oddziału dyrekcyi ruchu kolei skarbow ych w W  e- ftorycznei “ lekcew ażenia praw dy hi- mikrofonu. O ile mogliśmy zauważyć, najładniej w y-1 —  S traszliw a scena odegrała się kilka
głów nego zostali w ybrani pp. Franciszek Ho w orka Idnin . ces. radcę Fm ila TTnhna  & HL rnm «fi a ™ I J  Inadaia na tvm ^iw nvm  inałmnmnmn nAioo^otiTmK I w mJoafnn^L-n w .a . i—  _  * i.. ,
ze
laj Łabow ski z M ikołajow a, Tom asz Tokarski I s ła w a ^ K ło s  o w s  k i  e g o .
z Rzeszowa i Jó zef Piórkiewicz ze Lwowa. —
Do komisyi lustracyjnej dla w ydownictwa „Szkoły"

miłem, jasnem i dobi-|biety z Alzacyi ofiarowały je j kosztowną szpadę ho-

głównego zostali w ybrani pp. Franciszek How orka dniu, ces. radcę Em ila K u h n a ,  a  d la  Lwowa dy- 
ze Sniatyna, Jó zef Sąsiedzki ze Złoczowa, Miko-1 rektora ruchu kolei A rcyksięcia A lbrechta, W łady-
I <11 Łabowski 7 \f l t  a}q intPO ^ P n m a  arm I aIama TT  l _ _  _   » I

dni temu

, .- - - « -------- „ j  , M inister handlu ustanow ił kierow nikiem  oddzia-
1 innych w ydaw nictw  Tow. pedag. za rok 1884Iłu  prezydyąlnego jeneralnej dyrekcyi austryackich 
zaproszono pp. Jan a  Dobrzańskiego, Ja n a  F ra n -1 skarbow ych kolei żelaznych, zastępcę dyrek tora 
kcgo i Michała Służewskiego, w szystkich trzech ruchu kolei A rcyksięcia Albrechta, Romana barona 
ze Lwowa. —  Do komisyi d la  zbadania wniosków | G o s t k o w s k i  e g o , 
członków i zdania o nich spraw y na  ostatniem  
posiedzeniu w ybrani zostali pp. Bolesław B ara­
nowski ze Lwowa, W alenty Kowalówka ze Lwo­
wa, A leksander P a jąk  z K rakowa, A leksander Du- 
chowicz z Myślenic, Ju lian  Maciołowski z K rako­
wa i Jędrzej Myszal z Zabierzowa.

Z kolei odczytał p. Je rzy  Kawalec swój obszer­
ny re fe ra t, projektujący zm ianę ustaw y szkolnej 
tyt. I i I I : „O mianowaniu, płacach i innych służ-

padają na tym dziwnym instrumencie połączonych I w miasteczku Wrexham w Anglii. Gości tam obecnie 
dzwonków rzeczy śpiewne, o nastroju lirycznym, jak  [jedna z większych menażeryj; 7  b. m., gdy posłu- 
np. grane wczoraj arye z oper: Robert djabet Meyer-|gacz, stojąc przed klatka z lwami, zajęty był zamia- 
bera, btradella  Flotowa, lub powszechnie ulubiona j taniem jej za pomocą długiej przez kraty przesunie- 
berenada Schuberta Stdndchen . . .  Tańce, i wogóle u - |te j  szczotki, lew schwycił nagle nieszczęśliwego za 
twory o szybkiem tempo, chociaż wykonywane są [rękę wsuniętą pomiędzy żelazne pręty i oberwał mu

Kronika miejscowa i zagraniczna.
^ ł * k ó w  18 lipca.

Rocznica pożaru Krakowa w r ebebe [poprawnie, robią jednak wrażenie mniej 'korzystne,[ją po łokieć.‘Krzyk' rannego"'wywołał ‘ pTmSedzV "li
dronn hvła dziś d i s  kH 7  1 S'™, obcho-1 bo wymagają wielkiego wysiłku ruchów ze strony po-|cznie zebranymi widzami mniemanie iż lew zdołał
w kościele N P. Maryi uroczy8tem nabożeństwem ruszających dzwonki. Najbardziej jednak podziwu jest I wyskoczyć z klatki. Powstał szalony’ popłoch, w któ.

Pn.1ad.aniA Radl' . • ■, . . .  , |  godnym sam mechanizm muzyki dzwonkowej, w któ-1rym mnóstwo osób zostało Doranionveh i n,.kale, 70— Posiedzenie Rady m iejskiej, zapowiedziane na rej nieraz na jeden takt składać się musi manipula- nych. 7  pokaleczo-
wczoraj, musiało byó odwołanem, albowiem pokazało Cya trzech, czterech lub nawet pięciu par rąk , które w i . d A m e : . .
fllA 7 nlr/ilnilrfl Z8DrRAxniDAAf»A n« nAaiA/łaAnla Am I x  1 . . .  . * *• ) I W i a d o m o ś c i  p o l i c y j n e .  W poiicyi znaj.  I ,  ou woianem, amowiem poaazaio cya trzech, czterech lub nawet pięciu p;

. S p r a w y  z a g r a n i c z n e ,  b i r *  J S S t t i SSISS'JLS
Rosja.

Profesor Sołowiew, zw any powszechnie w Rosyi
llrtT.nfrtm oK^trio/iakim *4 m AB»ni . : M  ___• ____

duje się drabina niewiadomego właściciela, pozoeta

tylko właściwy, iecz jeszcze, aby poruszon

T tó  P“ h"WT b ‘ P*rdt “ i ” ' “ ,y | k"p“  ■» bruk z okn . druiueo ' p isM

\ L J  _  “ C . 1 »  0 *t' " d" e- bawił nie wydal am o m iootraaba u * ™ a . _ l  W cao^j p0  p „ ł„a .|„  Samuel ScMofald, 2-l.lni , jn

bowych korzyściach. Telegraficznie już  donio-j „filozofem s ło w iań sk im / w ostatnim  zeszycie cza
s em, '/.o dnia _ poprzedniego porozumiewali s ię |so p ism a  Izwiettia, w ydaw anego • przez petersbnr- i m Mn Hi _  n  . -  ,, , -—-— ■ — , ym j mumijaumuouuiB usuariuiiuii, nku-m u temu dziecięciu m>rws7p; nnmn«» i i,, „w • -a
w stowarzyszeniu „G w iazda" w tej spraw ie nau skie słow iańskie stow arzyszenie dobroczynne, u -L h L o h ie  w M m i n i ! ’ P° p e j [ c,ęik,ej ds si? na n^zykę wielce oryginalną, bardzo mile tarzynę Drobińcówne służącą n „ i b - - Jt  
czyciele ludowi i zobowiązali się na  pełnem  po mieszczą a rty k u ł, p ropagu jący , wobec Rosyań ni ’ 7  • wrażeniem zgonu brata na wpadającą do ucha i odpowiadającą nawet wymogom |staw ało dziecie nodc7#» I  k ' p d k to re j °Piek^ *®‘
siedzeniu za w nioskam i nrzedłożonemi irłnsnwać I mniei ni wi«c«i ’i o t  J L ^ 5 5 “  “ 'I  sta.Pdo! naSle pogorszenie. Przed laty zajmował sie I artvstvcznVm «wi«c dziecię podczas nieobecności wówczas rodzi-wnio8kami
W szedłszy do sali 
stanow ieniem , a  czując 
większości, dom agali się 
jęc ia  en bloc wszystkich propozycyj.

Daremnie kilku mówców przestrzegało przed zby- W arto zapraw dę zaznajom ić się chociażby z eJó I S * 1* pozo.8tawi P® 8obie wdzięczną pamięć, 
tnim pospiechem; darem nie w ykazyw ano, że pro- wnemi tylko poglądam i uczonego panslaw isty-ideo-U  r " 6 -et d 7 a K °iy’ ”ara i uderzy,y w dom 
jek t potrzebuje koniecznej korekty, choćby nod I Inca stanowiacnmi ieo>n nv*noni<, n i . _   |h r .  Branickich, budzą szczere współczucie. Jn tro  ojek t potrzebuje koniecznej korekty, choćby pod loga, stanowiącem i jego  w yznanie w iary  dla n a s ik a . ,-  • m  a • - i

’ D] ® ^ 0 g ły . r0.ZnTe I będącemi prawdziwem ouriomm  mrzonek: Sbołeństwo żałobne8 z a ^ I

I którego cena wstępu bardzo jest skromną.
Pożar. Dzisiaj po godzinie le j w nocy zapalił | 

I się dach drewniany w domu parterowym pod L. 14 j
(Repertuar).

ire współczucie. Jutro oj przy ulicy św. Wawrzyńca na" Kazimierzu, "straż’ po-1 u Z Z m lt V n l  n  ^ ' 7 ? ?  *** drUffi dynny P a  
.  r -------------------------  xa uęuącemi prawuziwem curiosum  mrzonek- | rl„ ,^ ,„ . ♦, kościele 00. Kapucynów|żarna ogień stłumiła i oprócz zniszczenia dachu i spa [ „ / . . i  Mlln-tora " * M 6>l °Pera komiczna 1

wywody p. Maciołowskiego, domagającego się ode-1 Według p. Sołowiewa —  wschodnie prawosławie Lnie zeasłvch b Z cT  ** ^  równocae lenia się trochy bielizny, mieszczącej się na strychu,! w  A i e d z i e 1 e 20 line
i* A aVi A/ł n i L a ś a I J a a . - .  J  —1-1 _ r  . -  . I o m o  UiHCl. I in n n  axlrnrla n in  n rtm ilr ł. /U JaA  JaI. - J - ! -  ------------ I  u i D U ń l C i ę  iipCft po TEZ dmgi W tym

w 4

słania wniosków do Z arządu g łów nego , któryby | i zachodni katolicyzm  pod wielu w zględam i a  I
hvV nliATPi'nnnnn n  n to k  a «r*S a mI a JIa J  I _____l -    ______1     1 _ .  w Y * I

. . .  Ł r  Ul l ig i  n  ty Ul DC

^ I l i edna7 2 naJ IePszych operetek Souppego p. t.
roli tj tułowej.

^ a8,ycb oraci- . u. ■ , I inna “ koda nie wynikła. Ogień, jak się* zdaje, źapu-
X. biskup Janiszewski opuń il niedawno K ra-1szozonym został przez nieostrożność n a ‘strychu. \ n  r , , - ■ --------
b,w , ».t   ------------ ” n . — - »  ■ I -  Znad Wisły. Wczoraj po południu d w ircy  miej- Q u W n S m  b ę d z i e W

i zastanow ieniem ; p ^ w . z y e ' V 'Dta 7 k a f t ^ T E  aby Cza8 " d w J S . " ^  pierwszy w tym se-
Mowcom przeryw ano nieustannie i ze wszech stron wyznań nie w ynika z i ^  z a S E y c h  nodstaw  powietrzem’ które»° P° d,«ż8Z«J do rob ię  potrze- L ę li w wodzie. * P *P ? zo“ 10 S t r o m y  Dwór, opera w 4 aktach, 8 t. Moniu
wołano: uchwalać! uchwalać! Dopiero D r Benoni j dogmatycznych, lecz je s t faktem  historycznym  przej- ”J! l  Nahnżań.łu/n ła tnhna a , , , 1  —  Do zakładu zdrojowego w Szczawnicy, j a k |8% y . A r0 (j e 2o . . . _  .
zdobył sobie spokojne audytoryum, umiał on za-1ściowym. I u  „ , 0  ^®ł°bne za duszę ś. p. hr. Ar-jostatni wykaz opiewa, przybyło po d 14 lipca 8 6 2 1 . / n n po raz zeci 8ly,iny Pale
grać na sympatycznych dla zebranych pedagogów Upragnione przez p. Sołowiewa ziednocrenie w  I S  f  * Lnbrań?a Dembskiego odbędzie się jutro (w so- rodziny (osób 1554). \stran t (D er_ Bettehtudent) ,
strunach; z naciskiem dowodził, że ich żądania są | ścioła wschodniego z zachodnim wvklnrza he» | o_goiz\me lOej w kościele św. Barbary. | —  Biała 17 linca
słuszne, że naleiv  ie n m iu l  ola aa Sn . i . , __:_____ • y  uczą oez-l —słuszne, że należy je  p rz y ją ć , ale co do przepro- względne zlatynizow anie praw osław ia lnh w L - w  f.- Uni1w er8y, ®tu ' p p -, Erazm Odrowąż-
w adzenia ich praktycznego polecał oddanie ich do w arunkową przew agę katolicyzmu nad uZk° 7 8ki’ 17 dem z Krzcszowic w w - KsięstwierhoHania 7ot*70/1nn7i' Ink Aanknai Aaś.śa I „.aaUa/IaIa  •__ ■ . CfirkWlft | kowskiem. Jan Słfifanifiki. rnrlp.m w Makuło 5 <

—  Biała 17 lipca. Ostateczny rezultat wyborów aktach Millóckera.
opera komiczna w 4

Uniwersytetu. PP. Erazm Odrowąż-Krzy-1do Rady powiatowej jest następujący:

zbadania Zarządowi lub osobnej komisyi. Ostate-1 w schodnią/ Zdaniem” jeg T m o żeT p o w rn n o  n a s t^ ić  Jan ^Stefanicki, rodem z Ńałuża i Stani-1 Stanisława Kufckiego,nwTaśc/ciela^óbTf M^cieia Kra-17  4 . akta^h» St,rall9sa, 2 Bocskaj w roli tytu-
czna jed n ak  w tej spraw ie decyzya nie zapadła, takie połączenie dwóch kościołów wobec którego « „ 7 n f lu nn’ r?- Z Ja8ZCZWy w G*hcyi, otrzymali marczyka, wójta z Osieka; Macieja Warmuza wóita łowej\  w innych rolach wystąpią panie: Skalska, Ka uhraAv hnaierr,  „ ;„ i„  I „   uw’, "ODee Kiorego I na tutejszym Umwersvtecie stonnip ó n t f « r ^  I .   /  ^  „  ’ ł. warmuza, w ó jta |snrnw;fi7nwa. . ą i—  Sk«l=u: _

We c z w a r t e k  24 lipca po raz pierwszy w tym 
Isezonie, wesoły: Książę -Metuzalem, opera komiczna

ciężkiej chorobie dnia | wójta w Bestwinie; Sebastyana Pacynę, właścicielarego w ym aga p. Sołowjew od Rosyan dla dzieła 11 6 b. m., przeżvwszv7in n n n o 7n n ia  ItaAa.'aU  1_J » t .  /* I 7 * J J Z r Z " L  ° J .T Ć ± lb ^ ” aci„ „  , i ,  „ U !

Białej: Wa- pr‘ “  “ ,y |K>bf u

(Uroczyste odsłonięcie pomnika 
Brodzińskiego)

Już wczoraj telegrafowałem  W am najw ażniej-lh istorycznem  i etycznem
sze szczegóły o pom niku K azim ierza Brodzińskie Rosyjskiem i zaś pierw iastkam i życiowemi sa  i I S . d ™ “  syD®ry?* ~  Wróciwszy wreszcie|szka Nakowskiego, piek. i burmistrza w Białej; W a -,teatru lw0wakip„o h~ńa , - .................... . ro
go, ustawionym  przed gmachem tutejszego g im n a-jb ęd ą  zaw sze, w edług p. Sołow jew a: D r a w o * ? * - L n  b?«b if naPOwrót poprzednie stanowisko ja - |c ła w a  Lepiczka, prywat, inżyniera w Białej; K a ro la |dzień 0  • ^ ane regułami az na ty
zyum, a  w ykonanym  przez prof. G adom skiego w i e ,  s a m o d z i e r ż s t w o  i o d r ę b n o ś ć  n a r o .  u ,.P’ ,Zieleniew8kiego, lecz Bayera emeryt, radcę sądowego w Białej; Franciszka
z w łaściw ą temu artyście precyzyą i gustem. Dziś | d o w a  r o s y j s k a .  L  v K i  m  syberyi trudów, w ostatnich | Wencelisa, przemysłowca w Białej; Edmunda Szune-i _  Wvatawa o, . , p _  „

1 ... a . j  t . . .  - kilkakrotnie ciężko zapadał na zdrowiu.|ję, fabrykanta w Białej. III. Z g r u p y  n a jw y że j!P ięk n y o fT w  Sukien*m adfotwartT
ooćtefennie^od 'godzinvp o d a t k o w a n y c h  k u p c ó w  i p r  z e m y s ł o-1 DoJ do 4ej prócz poniedziałku. — Wstęp w niedziele P? 

có w  w y b r a n o  pp.: Franciszka Strzygowskiego, | w ie Powszednie 30 centów.
F r y - 1 ^ - , Gabinot Archeologiczny Uniwersytetu Jagiellońakieco  
11 n v  I . a . ;9lum majus) zwiedzać można codziennie od godzlnv

K o i "  f f p ł a t e ? ’ ^  ^  ^
. .  _ - - 7 - ^yrotnow-1 — Muzeum Techniczno-Praemysłowe w gmachu F nnnl-

v r  . . . . .  | 8feieg°> właściciela dóbr i dyrektora banku krajowe-1 szkańskim otwarte codziennie od g. lOej do 6ej. — Wst°D
S.iwczyński, —  X. p rałat G w iazdoń ," burm istral Czyli innemi słow y: p. Sołowjew widzi w pra-|donosi G W YIF2ra! i ^t P w E u r o n ^ w l i t i e Jfin . ^ incent f °  Iwillinga, przełóż, obsz. d w o r s k i e g o ; | 0A tX BM Z c L r to ^ tC u 0
Rogóyski, starosto ks. Pom ński 1 dyrek tor Trza- [ wosławiu nie antikatolicyzm  wcale, nie w yłącznie I A. E. O dvń/. .  I  / ’i :7 1  „:!»7 „ n  Chmilrowicza, dobr w Osmku.

rzystwa.skiego, dalej prezes Tow arzystw a pedagogicznego j zarówno.
k  i n r A ł w n a i r ?  _ Y  f i  — ■ *___ J .  1  1______________ I 0 - . . 1 !  •

skowski.
Muzeum i Biblioteka X X . Czartoryskich z nowodn 

stauracyi zamknięte przez miesiąc czerwiec.

oyi k ilku  kapłanów , dokonał X. infułat Gwiazdoń | Dalej —  pod wyrazem r samodzierżstwo 
poświęcenia pomnika, na około którego na  wysokich | łow jew  rozumie

nabożeństw za ^ o I z I n ie m T to d o 'z S S w  

eorąco; term- od 1 7 ,4  d°-

zielenią umajonych palach powiew ały chorągw ie.Iabsólntyzm  Cezarów rzym akich, lecz s tn T h /h r z e  n e / a ( T r a e z P'(vi)'ł ' (Jb - 'r tl! '' / I<: mnaial nego Tomczeba. NąjważniejMa, ił  narzędzia dzięki12,1 2  C‘ .  .  .  *** **
Napis na postumencie otoczono wieńcem lauro ścijańskiego m onarchy dobru powszechnemu" mo- do ciebie naDiH^ “Jap S za zy,mai„ Paryżn- zk,id wam zebrane i wysłane odzyskaliśmy; Woerman przy- — w  8ob°tę d. 19go lipca: ś. Wincentego a Paulo
wym. Frontow ą zasłonę zdobił orzeł p o lsk i; sznu- narchy samodzielnego, nie krępow anego w sWycb się T m b Z Z T c r J ^ Z ^ l  r K S i l l  • wldz,elT lał do swT e° aJ ^ t a rozporządzenie, aby takowe wyzn. ___
ry od niej trzym ał sam artysta-rzeżbiarz Gadom- czynach żadną w idom ą w ładzą jurydyczna iecz * Rozstali się w Dre-1 bezzwłocznie wydał. W ogóle horvzont efesnedvevi 1
ski Po poświęceniu pomnika, wszedł na trybunę dobrowolnie podległego i posłusznego duchownej 
p. Aygmunt Saw czyński i rozpoczął sw ą mowę powadze kościoła.

■ . v • , . . . . . . ------- bezzwłocznie wydał. W ogóle horyzont ekspedycyi
noHina '  '  * a U ■ I zn‘e> obaJ Pe‘|”  sił młodości i nadziei w lepszą przy- znów się rozjaśnił. Wskutek pomocy materyalnej, ja  

g  duchownej I sz osr. Domejko wraca do kraju po pięćdziesięcio-1 ką Rogoziński otrzymał z domu, był on w możności | W iadomości artystyczne, literackie 
i naukowe.d słów : O ddaw ać 'cześć zasłużonym w O jczyżnieT  Nareszcie — uod odrębności, n c d  > • I tCzechletniej mebytności. Z Francyi, jak  wiadomo, udał zaspokojenia różnych potrzeb. Pomiędzy innemi sta

-  -----------------   uzonym w u ,czy zn ie | . ^ r e s z c i e  pod „Odrębnością narodow ą rosyj-1 się był do Ch.li w r. 1838 i tam stale dotychczas | cya została zaopatrzona w prowizyę na cały ro k .| Nakładem księgarni Gebethnera i Wolffa w War-mężom, to rzecz godziwa. Ponad poziom narodu Jsk ą" p. Sołowiew rozumie nie sam a ty lko etno-1 przebywał
w ystępują jednostk i, wybitne cnotą, talentem  i z a -1 graficzną jednostkę z iei Drzyrodzonemi w ła ś c iw o -  —  k n m iło f ........  ^ • . I --------- J '' :

^ c u ^ ^ m  r ł u

Materye i różne przedmioty zamiany,* potrzebne dojszawie wyszło świeżo dzieło p t • Socyalizm wsnół 
da w głąb lądu, już są w drodze z Anglii, czesny przez Emila de Laveleye, tłumaczenie doko- 

. .  ie kilkunastu krumanów wkrótce przybędzie J nane z drugiego wydania francuskiego (80  XLI i 294
ubiegłych, w y - 'n a  wyspę. Po icb przybyciu przysposobimy się do str.). Tamże wyszła pierwsza serya zajmujących obra
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zów i studyów historycznych, skreślonych przez Ma­
ryana Dubieckiego (8 0  287 str.). Serya ta zawiera 
następujące obrazy historyczne: Jan Długosz, pierw­
szy dziejopis Polski; Osadczy ziemi Mandżu w XVII 
stuleciu; Gniazdo hetmańskie; Czarniecki w Danii; 
Miłość wieków ubiegłych; Jeden dzień z życia Piotr­
kowa w XVIII wieku-

Targ dzisiejszy na Kleparzu, tak pod wzglę- ków, jakie ku podniesieniu rybactw byłyby wska- 
dem dowozu, jako też i obrotu był bardzo słaby, zane i mają być na kongresie w Wiedniu zaleco- 
tendencya mdła. Z obcych kupców szczególnej ne, aby kongres takowe uchwalił i rządom trzech

N A D E S Ł A N E .

z Niemiec, żadnego nie było na targu. Ceny psze 
nicy z trudnością utrzymały się, żyta 1 jęczmienia 
spadły, owies trzymał się w cenie. Nasiona strąez 
kowe uległy zniżce.

Płacono za pszenicę żółtą na 100 kilogramów 
od 9-50 do 10-25 złr.; czerwoną od 9 75 do 10 40 
złr.; białą od 9-90 do 1050 złr.; żyto piękne od 
8  0 O do 8  65 złr.; poślednie od 8  25 do 8  50 złr.; 
jęczmień piękny od 8'50 do 8-25 złr.; pośledni 
0lj g-™ do 8  50 złr.; owies od 8  90 do 9 25 złr.; 
groch od 9  50 do 12 50 złr.; fasola od 10 — do 
13-50 złr.; wyka od — do •— złr.; kukurudza od 

do •— złr.; proso od 7* do 7-75 złr.; 
jagły od 12‘— do 14 — złr.; tatarka od 8 -— do 
8  7 5  złr.; koniczyna czerwona od —•— do — złr ;

K o m l s y a  w o d o c i ą g o w a  k r a k o w s k a
odbyła w dniu 15 bm. pod przewodnictwom Pre­
zydenta miasta Dra W e i g l a  posiedzenie, naht ó 
re przybył p. Alfons R a y m o n d ,  inżynier z Lon­
dynu, zgłaszający się z chęcią dokończenia pla­
nów, przez ś. p. Klugera wypracowanych. Prze 
wodniezący zawiadomił obecnych o komisyi przez 
władzę górniczą do Regulic na dzień 7 -go b. m. 
zwołanej i o zgłoszeniu się spółki budowy wodo
ciągów w Lićge z chęcią podjęcia robót koło przy-1 rzepak na odstawę od 1150 do 12 25 złr. 
szłego wodociągu regulicko-krakowskicgo, poczem 
odczytano pisma Dra Daniela W i e r z b i c k i e g o , .  .
który poddajac kryty-cc dotychczasowe p°rniaryI Spraw ozdanie z targu  zbożowego 
wydatności dwóch głównych źródeł regulickicb, Agcncyi jarosławskiej Banku rolniczego we Lwowie.
iftknh»a 8I^ kolo 8-500 I Niezbyt pomyślne wiadomości', jakie nai do-
|  przez nie na dobę dostarczam , 3 I chodziły z końcem ubiegłego miesiąca o tegoro-
n Pr/CR* lżona 1 radzi, aby za ~ vdj)* Icznych urodzajach, są dziś więcej zadawalniająee
poprawne narzędzia robić ścisłe pomiary wydat I . , ,J ’ ^  , . . v J . . .  j
nośei przerzeczónyeh zdrojów. Pismo to f  dotyka- H ^ e m  bardzo przychylnej pory w ostatnich ty­
jące jednego 7. najważniejszych punktów sprawy N’° „ “ia. . . . . . .
wodociągowej, dało powód do ożywionej dyskusyi. I W Ameryce tegoroczne zbiory nie zaliczaj* się 
Prof. Dr A l tli i Dr S z a  j no  cl, a podzielali w, pa- 1,0 najpomyślniejszych jednak rachują na dobry 
trywania Dra W i e r z b i c k i e g o ,  r. m. Dr Do- orod«], nieustanne jednak bankructwa a tern sa­
rn a ńs k i zaś wskazał na zgodność pomiarów r0. mem kryzys handlowa jaka tam zapanowała wy- 
bionych w różnych czasach przez pp. J. M o- woluje słabszą tendencję, niższe notowania 1 wzbu 
r a c z e w s k i e g o .  Dra B. L u t o s t a ń s  k i e g o  i "baw^  że P«ez-dorażae ceny ? r?
ś. p. Wł. K l u g e r a  Osobom tym kompetencyi d“ktb*  r l ?  P m 'fn L H s
w lego rodzaju sprawach odmówić nie można, a w Ameryce Połudn.' już ukoń-
jeżcłi kto z nich bvł specyabstą, to niezawodnie! " aiwa 1 . “ . . _  l7„i f lPn::
A p. KIngcr, który z n a ł'przedmiot gruntownie tak *'* ^
teiu-etycznie. jak i praktycznie Otóż podał on spo- p0^ ,â  grzechpom im o, że w wielu miejscowo- 
Bób oznaczania wydatności zdrojów zapomocąstoso- ' ^  ^  śniedź i grady wyrządziły znaczne

prz7 n,v> «l™6b poiraMchme przez ^ cfl - m  nieco g| poLjpgzył. w  Austryi 
innych autorów zalecany 1 jako dobry uznany. ^ '  Y, średnio dobry. Południowe Niem-
I)lstego r. m. Dr D o m a ń s k i  jest zdania, że n a - |llc'!4 “■* . v
leży polegać na orzeczeniu tak kompetentnego nie- 2 * /  ta ów zagranieznych z powodu cią- 
wątpl.wie badacza, jakim był ś. p Kluger, ,e zndennŁ h wieści o zbiorach nie może się u-
« t  " rL  P^P t M1 Pom,arami P ra £  ^  j8- h_L talić przez co konsumonci i producenci zaehowu-

j V i  M o r a c z e w s k i e g o  1 n tesad /i. iy . > wiekszej części wyczekująco. Anglia sku
się należało spieszyć z zakupnen. narzędzi dosyć 4 «H ,. « h 0/e r t} 7,nacznych dowozów z Ame- 
kosztownyeh, któro może przy zastosowaniu me ™ Jnd jy notujc ni*ej, Holandya i Belgia nie
fry podaney pTzez^ś.T-^KIugem można Statecznie uwzględniają pierwotnych cen zachowując się bier- 
sprawdzić przez wpuszczanie całej wody ze z d r o -  nie w zakupuje pszenicy 1 żyta. Prowincje Nad- 
jów do naczynia oznaczonej objętości i ścisło wy I reńskie 1 połuduiowe Niemcy z niechęcią poddają 
mierzenie czasu potrzebnego do jego napełnienia. I s*t? niższym notowaniom targów europejskich.
W każdym razie wydatność zdrojów decyduje o l W Austryi i Węgrzech z rozpoczęciem żniw 
budowie wodociągu, dlatego r. 111 Dr D o ma ń -  Przy sprzyjającej pogodzie w nadziei pomyślnych 
s k i  nie spuszczając jej bynajmnioj z uwagi, po I rezultatów znaczny spadek. Rosya początkowo o- 
lecil zrobić plan sytuacyjny wszystkich zdrojów I bojętna, dziś chętna do zbytu znajduje dla tanich 
regulickich, by można oznaczyć dokładnie wydat-1 ° lert licznych odbiorców.
ność każdego z nich zosobna, i pojedzie wkrótce I Notowania nasze nip znajdują jeszcze rachunku 
znów do Regulic, by zastanowić się ostatecznie I Qa export a niewielkie transakeye pokrywają li 
nad najdokładniejszym sposobem przeprowadzenia I potrzeby lokalnej konstimcyi.
pomiarów, o których mowa. I Pszenica gotowa nie bez popytu, jęczmień, owies ______

Z tą opinią r. m. Dra D o m a ń s k i e g o  zgo-ji żyto usposobienie słabsze, hreczka, groch i celna I n(|  n e d ak ey i. 
dził się w zupełności inżynier R a y m o n d ,  ośw iad -|wyka. P 08zt>kiwana, rzepak usp. spokojne, 
czając, iż zgodność pomiarów robionych przez trzy j Dziś notujemy leco Jarosław za 100 kilo netto: 
różne osoby, w różnych czasach, różnemi sposoba-1 Pszenica czerwona i biała od 9 75 — 10-50. Żyto 

icmawia dobitnie za ich prawdziwością, nwa-18-50 — 9 25. Owies 8-25 — 8-75. Jęczmień 8.50 
zedzia proponowane przez Dra Wi e r z b i - I ^ O-  Hreczka 8-75;— 9-25. W yka do siewu 6*75

państw ościennych A ustro-Węgier, H osy i i Niemiec 
do wspólnego i jedmJitego wprowadzenia w życie 
przedłożył, jak  to uczynił zeszłoroczny kongres 
w Dreźnie z przyjętemi przez ń wnioskami, które 
rozmnożenia łososia w dorzeczu Wisły dotyczyły.

Odbycie tej podróży ułatwił hr. Artur Potocki 
ofiarowaniem funduszu, zaś dyrekeye kolei Karola 
Ludwika i kolei lwowsko czerniowieckiej udzielę 
niera kart wolnej jazdy, Krajowa komenda żan­
darm erii poleciła posterunkom żandarmeryi nad 
wodami granicznemi, a&y dochodzenia rybackie 
prof. Nowickiego skutecznie poparły; toż Staro­
stwo w Zaleszczykach oznajmiło, iż je z wszelką 
gotowością ułatwi. Dzięki im wszystkim za oka­
zaną tern ponownie życzliwość dla sprawy ry­
backiej !

R u c h o m a  p r z e p ł a w k a  r y b n a .  Model 
tej praktycznej i taniej przepławki na Popradzie
użytej, którą prof. Nowicki w G 1 zecie rolniczej 
w Nrze 17tym opisał i ryciną unaocznił, ofiarowało 
nasze Towarzystwo rybackie także ministeryum 
rolnictwa w Berlinie. Minister Dr Lucius podzię­
kował za takowy i oznajmił, że model przekazał 
tamtejszej akademii rolniczej i że zarządził próby 
z tą przepławką na jazach, znajdujących się na 
rzekach Muldzie, Saali i Ederze. Więc w Niera- 

zech rząd korzysta z niej i stara się o stawianie 
przepławek, celem rozmnożenia łososia i podnie­
sienia jego połowu. Oby i u nas (Czas Nr 140) 
podobnie postępowano.

W y k a z  d o c h o d ó w .
Galicyjskiej Kolei Karola Ludwika.

We wszystkięh wysypkach zjadliwej i uporczy 
wej natury, które występują jako symptomatyczne 
objawy drugiego peryodu skrofułów, tylko jodan 
żełaza znajduje najkorzystniejsze zastosowanie.

Same środki jodowe, albo same środki żelaziste 
miernie działają, a zaś jodan żelaza sprawia skut 
ki nadzwyczajne.

Pigułki Blancard'a opatrzone etykietą zieloną i 
podpisem wynalazcy stanowią środek bez zarzutu 
pod względem czystości, również jak pod wzglę­
dem zabezpieczenia od rozkładu; pozyskały za­
tem upoważnienie Komitetu Lekarskiego w Peters­
burgu i potwierdzenie paryskiej Akademii Medy­
cznej. Prawdziwe pigułki Blancard’a sprzedają 
się tylko we flakonikach lub pół-flakonach, a ni­
gdy na wagę. (5 9 -1)

( I  A  D  K  8  4 ; A  i  k . )
(1788 ?)

' O N T E G ^

Rtjobfloisj
alkaliczna woda ■laoralao

STiClRWIOWA.
napój oszeźwiajęcy stołowy,

•kataozny bardzo oa katzal w chcrobaoh azyl 
katarach żołądka I pęohona.

Henryk Mattoni, Karlsbad i Wiedeń.

Od 1 do lOgo 
lipca 1884 r.

Od Igo stycznia 
do 30go czerwca

1 8 8 4

KrakówLwów ^Lwów-Brody
.Podwołoczys Razem

złr. j c złr. i o. złr. | c.

257 214 48 

3,762,479|i0

1
71,295 79 

f 99,570 63

1
228,540 27 

4,662,050 03

Bazę u 4,019,72138| 27 '.8 i6 421 4,990 510 30

Od I do lOgi 
lipca 1883 r.

Od Igo styczuia 
do 30go cze wca

1 8 8 3
2łr- ; C.

1
264,258 47

I
3,829,823 19

złr. | o.
i

64 235 35

1
84489094

1

złr. | c. 

328 493 82

4 674 71413
1

Razem H 4091,08166)

C holera.
D epesze z dzienników.

T u l o n  16 lipca. Uskarżają się tu powszechnie 
| na Brouardela i Prousta, którzy wprawdzie otrzy­
mali od rządu zupełne pełnomocnictwo do poczy­
nienia wszelkich środków zapobiegawczych, ale 
badali tylko naturę epidemii, a miastu żadnych 
usług nie oddali.

M a r s y l i a  16 lipca. Do Petit Marseillais tele­
grafują z Coursegoules: Dwie osoby z Tulonu, 
które przybyły do Sigale, umarły tam na cholerę. 

IDziennik ten donosi także, że w St. Jean de Lux 
I był jeden wypadek choroby na cholerę.

A ix  16 lipca Z Ventabreu nadeszła tu wiado- 
ość, że umarła tam na cholerę pewna dama 

|z  Marsylii.
A m s t e r d a m  16 lipca. Zarządzenia kwaran

Telegramy biura koresp,

W l e d r ń  18 lipca. Radca dworn prof. H ><% 
stetter umarł.

K o r l l n  18 lipca. Polit. N a rh n ch tti piszą 
W tutejszych sLrach politycznych uważają znane 
zajście w Paryżu, wskutek oświadczeń ambasadora 
francuskiego, za załatwione,

L o n d y n  18 lipca. Izba wyższa odrzuciła 182 
przeciw 132 głosom znany wniosek Wemyssa 
w sprawie bila o refn-mie wyborczej, a przyjęła 
znaną poprawkę Cadogana.

L o n d y n  18 lipca. Z Izby niższej. Hartington 
oświadcza, żc jeden batalion piechoty odki men te 
rowany został z Malty do Egiptu, a drugi już stoi 
w pogotowiu.

Fitzmanrice oświadcza, że król Abissynii zamie­
rza po wycofaniu wojsk egipskich zająć także 
Amedib.

Port Berbera nie został anektowany przez wła­
dze angielskie.

L o n d y n  18 lipca. Pałk Hampshire w G^sport 
otrzymał telegraficzne polecenie, aby przygotował 
się w niedzielę do udania się na Maltę, w miej 
see pułku, który z Malty udaje się do Egiptu.

K u r s a .  — W i e d e ń  18-go lipca 2 godzina 
30 m popoł. — Renta papier. 80-60 — 5%  Renta 
papier, nieopodal. 95 85 — Renta srebr. 81 '60. — 
Renta złota 103 30.— 6%  Renta złota węgierska 
12210. — 4°/0 Renta złota węgierska 9142. — 
Losy z r. I860 135 25. —  Akcye Ranku Austr.
Węg. 8 5 5  Akcye kredyt 302 30, — Londyn
12180 — Napoleony 9-67—. — Lombardy 147 25. 
Losy roku 1864 168 75. — Akcye Kolei Karola 
Ludwika 280 75. — Akcye kolei Lwowsko • Cser- 
niowieck. 188‘25 — Akcye kolei węg.-półn.-wsch. 
166 75.— ObJigacye indemn. galicyjs. 101 60.— 
Losy prem. węgierek. 114 86. — Akcye Kolei Ko- 
siycko-Bogum. 148 50. — Akcye kolei półn.-zacb. 
austr. 179 50 — 6% Listy zast. hipot. 101-75. — 
6% Listy zastaw, galic. Zakładu kredyt. Ziemek. 
LA. 99-—. — Akcye kolei Siedmiogr. 176—. — 
tfarki 59 55. — Ruble 121 62 — Dukaty 5-77— 
Srebro —•—. — Akcye Anglo-Bank —•—. 

Usposobienie giełdy: stałe.

B e r l i n  18-go lipca. — Banknoty anstryackie 
167 95. — Krótki Wiedeń 167 55 — Krótka W ar­
szawa 204- - .  — Banknoty rosyj. 204 30. — 5%  
Listy zast. Polskie 61-90. — 4 ®/0 Listy Likwida 
Polskie 56-— . — Akcye Kolei Karola Ludwika 
11762. — Akcye austr. kredytowe 508 .

S r ty k a ły  w  d i l a t e  , S a d n ! a n c ‘ a le  poefen

c k i e g o  za przydatne do oznaczenia ilości wód I *‘5p-t Groch do gotowania 7 50 10-50. Rzepak n a |Wy O rdvnacvi Przew orskie!, ogłaszam  uin iei- 
w rzekach, ale niepraktyczne do pomiarów w ma- jjesien 11-50 12-25- Lr.™ , *„ a j -----
łych strumieniach i radzi w razie wątpliwości wziąć I 
się do mierzenia bezpośredniego, o jakiem wspo-l

W a d o w i c e  17go lipca. —Płacono 100 kilog., .
pszenicy 11-23; żyta 10 25 ; jęczmienia 9-62; owsa tanny wydane dla portu lhmunden są następujące 
9-85; ziemniaków 3 — ; siana 3 8 0 ;  słomy 2‘40.1Skoro ty1*10 spostrzeżony zostanie okręt, należy

p I natychmiast zawiadomić lekarza kwarantanny. — 
. I Przed lekarzem nie może nikt udać się na pokłac 

przybywającego okrętu. Jeśli rezultat rewizyi le­
karskiej okaże się pomyślnym, okręt może płynąć 
dalej; w razie zaś przeciwnym należy zastosować 
wszelkie zarządzenia zaradcze. Komisya sanitarna 
odbywa codzień obrady.

D e p e s z e  „ C K A i l J “
P a r y ż  J8 lipca. W czoraj umarło w  Talonie

N A D E S Ł A N E . (1861)
6-75— 1 Stosow nie do przepisu  a r t. X X IX  ustano-

szem, że w m iejsce ś. p . A dam a h r. Poto

W Przeworsku d. 13 Lipca 1884.
Andrzej książę  Lubomirski

Ordynat Przeworski.

I ckiego i ś. p. Leona księcia S apiehy, w ybrani 24 a w 16 °*ób na choler«-
ranial r m Dr D o m a ń s k i  Nasiennie na w e-1xt ^ o ^ ,e r U  r y !?***,h l i T  W W ., e d ” 1"  ^  zostali Członkam i R ady Ordynackiej Ordyna- . * , u o m a n s K i .  iNasiępnie_ na we i j j r j 22) wezmą udział delegowani z Austro-Wę-I • p r7AWnr^bim • C fan ich tr h*. r r nitfl/vt 0vi
zwanie Prezydenta miasta przedstawił P. B a y - L ^  R08yi i Niemiec. Z Galicyi będą w nim u - l1* 1, h r  T a rn o w sk i|
m o n d  swe zapatrywania na plany przez; Ap. 1 czestniczyli jako wysłannicy Towarzystwa ry b a -l6, Profesor U uiw ersy Jag ie llońsk iego  i
gera^ wypracowane i oświadczył chęć ich dokoń-1 { obu Towarzystw rolniczych w Krakowie I K aro l h r, ljauckoroński
•-zenia. Oświadczenie to, poparte świadectwami I j i iW0Wje profesor M. Nowicki z Krakowa, p. A. m  ”  1 ■ J T: " nr' J
z nauk i praktyki inżynierskiej w Anglii, odesłano Gostkowski z Tomic i p. Adolf Gasch z Kaniowa,
uo podkomisyi zajmującej się stroną finansow ąk Hp0()ziewać się jeszcze należy, że także nasza
wodociągów i dokończeniem planów śp. Klagera. gej mowa komisya gospodarstwa krajowego wlec
j- akomec na wniosek Dra S z a j n o c h y  nchwa*|obeszle Wypracowanie referatu o stosunkach ry-
iono zapytać się inżyniera M i h a t s c h a  w W 'e'lbackicb nad granicznemi rzekami oraz wniosków
dniu, czy i pod jakiemi warunkami nie /.ediciał I awzgiędniających potrzeby rybactwa krajowego,
by przybyć do Krakowa w celu rozpatrzenia się I poraczono prof. Nowickiemu. Twardy to orzech do
w planach przez śp. Klugera wypracowanych i I zg ryzjenia, gdyż graniczne stosunki rybackie nie

. j — | Są jeszcze nigdzie opisane, znikąd też o nich do-
I wiedzieć się nie można, a nadto referat prócz Ga
licyi musi mieć — —...i- j - j-  « Irrair.n7
przez które nasze
Rumunią, Bukowinę

N A D E S Ł A N E . (10S7-1-8)

w sytuacyi na miejscu.
Fabryka czokolady Socie:e Franęaise.

Telegramy własne v Czasu.u
W i e d e ń  18-go lipca. Wiener Z tg  donosi, że 

starszy inżynier Jan Matula zamianowany został 
radcą budownictwa, a inżynierowie Alojzy Fischer 
i Henryk Stahl starszymi inżynierami przy budo­
wach rządowych w Galicyi. Sekretarze namiestni­
ctwa Manasterski, Kraus, Chądzyński i wicesekre- 
tarz ministerstwa Jaegerman zamianowani zostali 
starostami powiatowymi; komisarze powiatowi Pan- 
ciewicz, Prokopczyc i Sladek sekretarzami namie-

Gospodarstwo hands! i przemysł.
Socićtć Franęaise, której fabryka znajduje się gtnictwa w Galicyi.
WiPflnin Wohnnff FiRrfoloffoooń \T»« 1 R r1/.oIn» I mwra » r 4 A %,* . ...

W i e d e ń  18 lipca. Wiedeńska Izba giełdowa 
■ I postanowiła na wczorajszem posiedzeniu plenarnem

Sziąsk, z których to krajów jedne “mają ustawy I ko najlepsze gatunki kakao i rafinowany cukier ponownego ^ o t o w l n i ^ l i s W ^ ^ S w n l c h  S ic ^ T  
W iadom ości rybackie z sobą.niezgodne, zaś inne żadnej jeszcze Ipierwszgo gatunku. Z powodu swego p o ło żen ia U jego f akładn kredytowego włościańskiego na

, i,.„k<)inxkidi l nie posiadają. Aby się więc z tego zadania we In a  wolnem polu i szczególnych urządzeń daje fa-L ieldzi,, i i j  ® . a
biura Izby handlowo przernys o i j  jdłng możności wywiązać, musi profesór Nowicbijbryka wszelkie pod względem higienicznym m o-Jpetycyi ^ memem *-eJ

o targu zbożowym na Baranie i Kleparzu i am U jechać wzdłuż granic: Białkę, Wisłę, Du jżebne poręczenia. Składy znajdują się prawie we K o t a r  18 liDca Dziennik nrzedowv Gin*
duići 17 i 18 ]ipc& b. r. Inoipp. 7. Ponnidein. Stvr S^hrnot nnipołi* I wszvstlriph w ifttu/w łi hnnHlonii b-/n*7flnnxrnii i on I . * _ ? . y

Z powodu rozpoczętych z.uiw żyta, nie było ża
najec z Popradem, Styr, Zbrucz, Dniestr między wszystkich większych handlach korzennych i ca- „ a ^ rn D O w a in k rn y  został do^ o ś w i a d e ^  ^  
Okopami i Zaleszczykami, wreszcie Prut i Czere-jkiermach. Szczególnie zwraca sic uwagę na pro- wszystkie kursujące w ostatnich czasach w Cetvnii 

dnep-ó 3  "  — - T ' J "nosladłości w duiu mosz, przytem poznać złe strony rybołostwa nadlszek  kakaowy tej fabryki, pozbawiony tłuszczu, I pogłoski o zaprowadzeniu konstytucyi i woiska re
go dowozu z większych po r/ ró]> obceim^br^eg^mi^tych _wód^ za lęgnąć zdania mhij-Jczysty i dający się lekko rozpuścić. jgularnego, tudzież o ustanowieniu metropolity Mi-

0DP0WIEDZ1ALN7 BEDAKTOB I WYDAWCA 

A n to n i  Ę to h u k o w a k i .

Pociągi na kolejach żelaznych.
Odchodzą z Krakowa:

do Lwowa: Jcuryerski osobowy
9-3)

mieszany 
10-49 wie.

UUWO/.ll Z WiętiS/.VlU  ■ . , ,1
wczorajszym na komorę Baran. Z kmiecych 
dowieziono cokolwiek pszenicy i żyta

scowych władz, oraz innych znawców co do środ-l chała, są bezzasadne.

Kraków odjazd 9-3 rano 1046 ra. 9T3 wiecz.
Lwów przyja. 5-12 pop. 9-7 wie. 516 rano 1M3 rano 

Do Tarnowa i Rzeszowa lokalny:
K r * *  * U  |

*  wieitciM i h ł  s s s  »

Przychodzą do Krakowa:
Ze Lwowa osobowy Jcuryerski mieszany pospieszny 

Lwów odjazd 3-45 ra. 12-47 pop. 4-43 wie, 10-26 w noc. 
Kraków przy. 2-33 pop. 8-18 wie. 5-10 rano 6'48 rano

Ż Rzeszowa i Tarnowa lokalny:

S S 2 T  odi.“ d a S I  «"“ ■ '“ rt*’3 ’•»
y  UM.11--W f Wieliczka odjazd 615 wieczórZ Wielicakf j Kra|t6w przyjazd 6.5J ^

Z Wiednia osobowy pospieszny mieszany 
Wiedeń odjazd 8 rano 11 rano 2’25 popł.
Kraków przyjazd 9-42 wie. 8-30 wleoz. 7-22 rano

Z Wiednia osobowy mieszany kurym'ski 
Wiedeń odjazd 8-30 wie. 9-40 wie‘. 11 w nocy
Kraków przyjazd 9 45 ran. 5-27 popł. 8 28 rano.

Z Prue: o godzinie 3-15 popoł. mięszany: o godz. 8-30 
wiecz. pospieszny i o godz. 9-42 wiecz. osobowy.

Z Warszawy: o godz. 8-28 rano kuryerski; o godz. fi 45 
rano osobowy i o godz. 5-27 popoł. uiięgzany.

Do Wiednia osobowy pospieszny mięszany 
Kraków odjazd 5 40 ran. 6-55 rano 9-30 r. o wieczór 
Wiedeń przyjazd 7-18 wie. 4-20 popł. 412 r. 12-5 popł. 

Do Wiedna osobowy kuryerski 
Kraków odjazd 3 popoł. 8-15 wieczór
Wiedeń przyjazd 5-10 rano 5-48 rano.

Wrocław przyjazd o godzinie 6-10 wieczór) •
Berlin „ ,  8-59 „ I P08PiesZDy

Do Prus: O godz. 5-40 rano osobowy; o godz 6-55 rano 
pospieszny; o godz. 9-30 rano miesz. i o godz. 7 55 rano 
mięszany.

U w aga, tłodziny przybycia i odjazdu pociągów 
na kolei galicyjskiej obliczone podług zegaru peszteńskie 
go (różnica od krakowskiego 4 minuty); zaś na kolei ce 
sarza Ferdynanda według zegaru pragskiego (o 12 minpt 
póżinej od krakowskiego.

-**<*•<

Kurs pieniędzy i papierów publ.
K r a b ó w  18 lipca.

Kuble papierowe roejjskie sa  100 re. •
Rubel srebrny obrączkowy . • . . .
Marki niemieckie za 100 marek . . .
Dukat ważny . , .................................
20  ........................................
Imperyał ważny . . . . i - - - - 
Srebro auatryaekie za 109 złr. .. • • •
Kupony srebrne płatne za 100 złr. . • ■

L is ty  zastawne i  obligi-
krajowa galicyjska . • • •

? ńT^Pożyczka krajowa galicyj. z r. 18w 
^ ■ Oblig, komnnalue galio. banku krą! I eBdąft 
Obligaryji indemnizacyjno gaiioyjskie
4*
4*
&
t*5-i

5’.

i *

p .

zast. Tow. kred. ziems. . .
» i  v r> H em 

zast. Tow. kredyt, ziemsk. .
« „ banku hipot. . .

dłużne galic. zakł. włość. . 
zast. gal. zakł. kred. wło. za 100 złr. 
zast. Banku hipote. gal. z prem. lOjó 

p j. „ zwrotne za 40 lat 
„ gal. z. kr. z. w Krakowie, zwrot 

a  za 26 lat srebrem za 100 złr. w. a.
6^ zast. gal. z. kr. z. w Krakowie zwrot 

za 36 lat, banknot, za 100 złr. w. a. 
zast. gal. z. kr. z. w Krakowie, zwrot 

za 18 lat, banknot, za 100 złr. w. a. 
zast. gal. z. kr. z. w Krakowie, zwrot 

za 20 lat, banknot, za 100 złr. w. a. 
listy zastaw. Król. Pol. z r. 1869 fza 100 rubli] 

4"4 listy likwidac. Królestwa Polsk. [za 100 rubli]
Akcye kolejowe i  bankowe.

Akcye kolei Karola Ludwika . . .  po złr. 200
„ „ Lwowsko-Czemiowieekiej „ 200
„ Banku hipot. we Lwowie . . ,  200
r Banku gal. dla b. i p. w Kr. „ 200

Losy krajowe.
Losy miasta K rakow a...............................................
Losy miasta Stanisławowa..........................   , .

ffafi =SJ -t
■§§
&o

(JJM
« a

Ho >■.
.1-3
SI ■

O *S

płaoą

121 25 
1 60 

59 25 
5 70 
9 63 
9 92 

100 -  
99 50

101 50
90 50 
96 75

100 75 
93 — 
87 -
99 50

101 50

99 50 
98 25

97 75

97 50

100 — 
96 75JS 
86 751;

277 — 
187 —
298 —

18 — 
22 50

122 60 
1 70 

59 75 
5 80 
9 73 

10 05 
100 -

102 50 
91 50 
97 75

101 85 
94 50 
87 75

100 50
102 50

100 50 
99 25

99 25

99 -

99 —

101 - -  , 
97 75J* 
87 50‘£

279 —. 
189 — 
304 —

19 — 
24 25

W ie d e ń  17 lipoa.
OhUgi długu państwa.

4*/,% Renta p ap ierow a...................
4V.V. » L e o n i a ........................
41/. * z ł o t a .............................W.*/, Lo»v c roku 1854 po 250 złr. Vh - .  I860 .  500
4'1, 1860 ; 100 

1864 „ 100 l l 1864 ,  50 B
Losy Como-Renten.....................
Obligi indemnisacyjne.

C z e sk ie ........................... 10% podat
Bnkowińskie . • • • » »
Galicyjskie............................ »
Morawskie * •
N iż szo -a n stry ack io  . . r  «
Wyższo-austryaokle . . » *
Śzląskie....................  » »
Styryjskie
Siedmiogrodzkie . 

■ski
7%

Węgierskie . -
Wegier. z klauz. 18b7 . T „
5-/ Oblig. poż. kolei węgierskiej . . 
M  Renta węgierska złota . . . .
4%* „ „ r (7-a Ostbahn)

Akcye bankowe.
Anglo-austryackie^o Banku . 120 złr. 
Boden-Crcdit węgierskie . .140 „

„ „ austryackie. . 80 „
Crcdit-Anstalt dla Han. i Prz. 160 „

B r węgierskie . . 200 „
Depositen-Bank' ..................  200 „
Escompt-Geselł. niż. austr. . 500 „ 
Gal. Banku dla Han. i Prz. . 200 „ 
Austro-weg. Bank. (Nat.-Bn.) 600 „
U nionbank..............................100 ,
Verkehrsbank ogólny . . .  140 „ 
Wied. Bankverein . . . .  100 „

Akcye kolei.
Alhreehta . . . . .  200 złr. bez< 
Alfóld-Fiume . . . .  200 » 5jt

80 60 
81 00 

103 25 
125 25 
185 25 
145 -  
168 75 
168 — 
39 —

106 50
100 75
101 50 
105 75 
105 -  
104 50 
110 -  

104 50 
101 25 
101 60
101 50 
142 75 
122 10
102

80 7o
81 75 

103 40 
125 75 
135 75 
145 tO 
169 25 
168 50 
41 -

109 -

225 50
303 70
304 50 
203 50 
820 -

||855 
;1105 75 
148 25 
105 75

61 — 
177 75

101 25
102 -

106 25 
106

101 75
102 —

102 -  

143 25 
122 25 
102 25

109 50

226 50
304 -
305 
201 -  
826 —

856 
106 — 
148 75 
106

62 — 
178 25

Donau-Dampfsch.-Geae'l. 535 iKr. 6*/.
E lż b ie ty ......................... 210 ,  *
Linz-Budweis . . . .  200 ,  ,
Salzburg-Tyrol . . . .  200 .  ,
Ferdynanda Nordhahn 1050 .  .
Franciszka Józefa . . .  200 .  .
Gal. Karola Ludwika . 210 * „
Koszycko-Oderberg . . 200 „ „
Lwowsko-Czern.-Jassy . 200 ,  „
Nordwest austr. . . .  200 ,  .

u L ii B. . 200 „ ,
R u d o l f a ........................  200 „ ,
Siedmiogrodzka I . . . 200 „ .
Staats-Eisenb.-Gesell. . . 200 „ „
Sfldbahn (Lombardy). . 200 .  
Theisbahn (Cisańska) . 200 „
Węg. gaj. Łnpkowska . 200 „

„ Nord-Ost . . * • 200 „ 
u Westb. Stuhlw. . 200 „

L is ty  zastawne.
6% Agr. Zakł. Kr. dla Gal. i Buk. 15 lat
5% Boden-CreĆit Allg. złotem płatne 
5% B „ ,  papier. . 32 lat
6*/, Tow. kred. krakowskie. . 18 „
7*/, Listy dłużne n • 20 r
6*/, Towarz. kred. v . 36 n
5'/,%  ,  ,  j  *>te . 36 .
4"/, Gal. Tow. Kred. ziemsk. . . .
®V« » 17 » " - " •
6% „ ,  .  » nowe 37 lat
5% B Bank. nipot. lwów. . . .
6% - „ Włość. „ . . .
5•/, Bank austr.węg- (National.) w. a. 
5°/0 Szlasko-austr. Boa.-Creait-Anstalt 
5%V. Weg. ogól. Bod.-Credit 34 lat 
5%% „ ‘ Boden-Credit-Institut . .

Priorytety kolei.
A lbrechta................800 złr. 5%
Alfóld-Fiume . . • • ̂  „ n

.  .  Em. 1874_ 200 ,  ,
Donan-Dampfsch. 100 i 200 B 6%,
E lż b ie ty .................... 100 B 4%%

„ Em. 1862 . 300 ,  ,

płacą ź*daję
556 - 558 -
'232 75 233 25
206 — 207 -
197 - 197 50
2392 2395

908 25 208 50
281 ~ 281 50
148 50 148 85
188 — 188 50
179 25 179 75
187 76 188 _
180 50 180 75
175 75 176 -
319 10 319 40
147 50 147 75
249 75 250 -
170 — 170 25
166 25 166 75
172 - 172 50

121 20 121 50
104 50 — —
98 — 99 -

101 50 102 -
98 75 99 -

92 65 _ _
99 75 100 50
99 75 100 50

101 60 102 10

101 — 102 -
1101 50102 50

101 — 102 50

99 20 99 60
99 70 100 —
98 75 99 25

110 20____ -----
— _ | — —

6 f/.

K

Elżbiety Linz-Budwois . 200 złr. 5% 
% Em. 1870 . . .  200 ,  B
s  Em. 1872 . . .  200 ,  B
,  Salzb.-Tyr. 1870 200 ,  ,

Eperies. Ram. węg. część 300 * B
Ferdyn.-Nordh, m. kon. . . 4 */»'/•

„ .  wal. austr. .
.  Mor.-Szlą. lin. 1871/72 
,  Poż. 14 milion. 1882 „
B Poż. 1872 r. . 100 złr. 6%

Prano. Józefa Em. 1867 . 200 „ „
„ B Em. 1878 . 200 B „

Gal.-Karol.-Lnd. I Em. . 800 „ .
H ,  1871 800 ,  »

m  „ 1872 300 .  ,
Koszycko-Oderb . . . 200 „ „
Lwow.-Czer. I Em. 1865 300 b4*/|'/i

n  B 1867 300 ,
ID .  1868 300 f.
IV „ 1872 300 „

Nordwestb. austr. . . . 200 ,
„ B Lit. B 200 fi 

ft E. 1874 200 „
R u d o l f a .......................  300 B

Em. 1869 . . 300 B
Em. 1872 . . 300 B

B Salzka. gut. zł. 300 „ 
Siedmiogrodzkie I . . 200 „ 
Staatseisenbahn . . . 500 fr. 
Sfidbahn (Lombardy) . 500 fr.

„ „ . . 200 złr.
Theisbahn-Gesell. . .
Weg. gal. Łupków

» D Em 
B Nordost . . .
B B złotem .
„ Westbahn

3%
3%
6 %

200
200
300
200
200

Em. 1874 200 
Losy.

5yi Donau-Regul....................... złr. 100
Premiowe Wiedeńskie . . . „ joq 

B Węgierskie . . .  B 100 
3yl .  Tureckie . . . .  tr. 400 
K redytow e.............................. złr. 100

Tpłaoą żądają
~  

106 7£ 106 25
101 75 102 25
108 70 109 20
104 25 105 —
104 90 105 30
90 — 90 20

100 25 100 50

100 10 100 50
96 80 97 30

100 70 101 -
98 75 99 -
99 50 99 -

104 - 104 20
103 50 103 75

109 80 110 10
96 80 97 U

186 75 187 50
143 25 143 75
122 50 122 75
104 20 104 50
97 80 98 20
97 75 98 -
96 60 97 -

120 25 121 ------- 100 50
98 — 99 —

115 75 116 25
125 70 126 —
115 - 115 25
20 70 21 —

175 75 176 25

C la r y ............................
4% Donau-Dampfsoh. .
I n s b r u e k u ...................
Keglewiaha...................
Krakowskie..................
Ofner (miasta Budy). .
P a łf y ............................
Rudolfa • ■ • • • •
Salm a...........................
Salzburgskie . . . .
8t. G e n o is ...................
Stanisławowskie . . . 
4 */,•/« TryostCńskie . . 
4*/i B • •
W aldste ina ...................
Windischgratza . . .

Waluty. 
Dukaty ważne . . . .  
20-frankówki . . . .  
Imperyały rosyjskie . ! 
Flinty szterl. angielskie 
Liry tureckie złote . . 
Marki niemieckie za 100 
Rubel papierowy za 100

pSoą
złr. 49 48 -
■ 106 11« -
.  90 19 —
.  10% 19 —
.  10 18 25
.  40 41 50
.  42 88 75
.  io% 18 76
.  42 53 50
.  20 21 50
■ 42 48 -
» 20 23 50
.  105 128 —
.. 60 68 -
„ 21 28 50
,  21 88 20

• • • 5 79
• • • • 9 67
• • • • I 9 95

marek

L w ó w  17 lipoa.
Akcye Banku hip. gal. 200 złr. . 
5 /, Listy zast. Tow. kred. ziemAli
K •/ " I  I> B B
2% >t fi „ r 37-letnie 
ij/t n a Banku hipot. gal. .
H  » , ń włość, pilie.
5°/0 Obligi indem. gal. 5*/e podat, 
6% B pożyczki krajowej . .

12 14 
11 03 
B9 55

121 75

286 -  
99 60 
92 75
99 60 

101 50

żądąJł 
44 -

117 -  
19 76

18 50 
42 50 
39 25
19 25
54 50 
22 60 
48 50 
24 50 

130 —

29 50 
88 60

5 80 
9 68 
9 97 

12 19 
11 05 
59 65 

122 -

290 — 
100 60 
94 25

"100 60 
102 50

101 30 102 30
102 — I 103 25

W a r s z a w a  17 lipca.
5% Listy zastawne nowe 1869 r.

kupon
4% Listy likwioacyjne . . . .

kupon

rnb. kop. rub. kop.

97 25

87 75 
51



t
(1818-2-2)

Za duszę A. p.

zmarłego w Paryża 14 lipca 1884 r. 
odbędzie się

w sobotę dnia 19go lipca b. r.
o godz 10 z rana,

w ko Ściele 00. Kapucynów
N a b o ż e ń s tw o  ż a ło b n e
na które córka, zięć i wnuki zapraszaj) 
Krewnych, Przyjaciół i pobożnych Wier­

nych.

P o d z i ę k o w a n i e .
W nieszczęściu , jakiem  B óg nas 

dotknął, zabierając nam ukochanego  
męża i ojca, znaleźliśm y w ielką po­
ciechę w spółczuciu okazanem nam 
przez Szanowne grono Znajomych 
i Przyjaciół ś. p. nieboszczyka. —  
Przepełnieni wd ięcznością za okaza­
ną życzliw ość, wyrażam y niniejszem  
w szystkim  serdeczne podziękowanie. 

Kraków d. 17 lipca 1884 r. 
Hermina Wójeikiewiczowa 

(1860) wraz z dziećmi.

H4RBOWIIH
7, doVpt> i świidrctwami, 7najdzie zaraz umiesz­
czenie. B) i żmnv ma pierwszeństwo. Zgłosić się 
do d w o r u  w S k o t n i k a c h .  (1859-1-8)

W i n d a  mato używana,
d r z w i  i o k n a  n ow e, 2  k a ­
n a p y  machoniowe, k a r e t a  i no­
w y w o l a n t  s ą  d o  s p r z e d a n i a  
w hotelu Saskim. (1858-1-3)

W Galicyi wschodniej
dwie mile od kolei J a r o s ła w s k o -  
S o k a l s k i e j ,  J e s t  d o  s p r z e ­
d a n i a  3 , 0 0 0  s z t .  d ę b ó w ,  
grubości od 18 cali począw szy do 

26 i 30 cali,
Bliższej wiadom ości udzieli Z a ­

r z ą d  d ó b r  w K r y s t y  n o p o ­
l u ,  "poczta w miejscu. (1 8 5 7 1 -3 )

l O O  z l r .  w .  a .
zapłacę temu. kto po kilkodniowem używaniu 
mojnero u z n a n e g o  t r o d k a  n a  o d g n lo tk t  
, .M e r » ly n “  s p i e k a n a  I c h n e i d a  niewy-
gubi odguiotków zupełnie l ie s  b ó lu ,  b e s  p le -  
c i e n i a  I k r a j a n i a .  (1788-1-8)

T y lk o  p r a w d i lw y  a S t. G e o r g .  - Apo-
t t i e k e  M a k ia  B c h n e ld a  w  W ie d n ia  V. 
W iu i in e r g a i s e  8 8  (gdzie wszelkie pisemne
zamówienia adresować należy) w K r a k o w ie  
u apt. E. Stockmara. Cena % 1 złr., '/, 60 o., po­
cztą 10 c. więcej Należy żądać tylko „ H e r a -  
1 y n • - a p te k a r z a  B c h n e ld a  i wystrzegać się 
przed uaś adowaniami i pcdobnemi środkami.

Młody człowiek SSKSyiiSł?
Czechach — szuka pcsady praktykanta ekonomi­
cznego. Mówi po polsku, po czesku i po niemie­
cku. Łaskawe zgłoszenia pod lit H . B . 91. 
pcbte rt stan te T a r n ó w . (1849-2 2)

D r .  A I J E M
zakład wodolecz. wZuckmantel

(w  B i l ą ik n  a u a tr .)
W najpyszuiejszej okolicy górskiej taż pod 
lasem położony. Najstaranniejsza piecza o 
chorych i leczenie tychże. Użycie elektro- 
terapii, mięsienia i kąpieli igliwiowych 
Najbliższa stacya kolei żelaznej Z ie g e n *  
JsalM jest o milę odległą. (1667-19-20)

Panienki lub starsze 
osoby,

tyczące sobie uoiyó się kroją podług najlepszego 
systemu, w krótkim ozasie i pod prsystępnemi 

warunkami, mogę pobierać lekcye.
SYNEK Nr. 4 Ilgie piętro, wejście od kościoła 

N. P. Maryi (dawniej uL Krupnicza Nr. 8).
Tamże dostać można fasonów podłng najśwież­

ej mody z papierń lnb organtyny. (166 80) 
Tamże p o tn e b n e  aą n a ty ch m ia st p an -

•y uzdolnione w szycin i krawiecozyżnie.

Administracya: w P a ry ża , 22, Boulevard 
Montmartre.

P 4Z T Y I.K I HO T R k W I E I I l
wytworzone n źródeł ze soli Vichy. Przyjemne­
go smaku, o niezaw odnym  Bkatku przeciw kwa­
som i upośledzonemu traw ieniu.

H O L E  V I C H Y  BO H ą P I E Ł I .
Paczka wystarcza na kąpiel dla osób, które 
nie są w stanie udać Bię do Vichy.
Dla uniknienia fałszerstwa żądać należy 
aby na wszystkich produktach znajdowały 

się znaczki:
„Kompanii Wód Vichy“

Dostać można w K r a k o w i e  w apt. W.Re- 
dyka przy M. Rynku i w apt. K. Wiszniewskie­
go, oraz u PP. J. Wentzla, S. Feintuoha, Józe­
fa Ooldwassera i W. Goldwassera; w T a r n o ­
w ie  u p. N. Traum. [873-7-22]

Uniwersalne pługi stalowe
ra  4—8, 6 -1 0  i 8 14 cali głębokiej orki,

3 i 4 radlne pługi do zasiew ania  i obrzucania  
maszyny (trylowe, 

M l e w n i k i  szerokorzuśne, walce
riostłii cza jako szczególność 

fabryka m achin goipodarciych

UM RATH &  CO. w  P R A D Z E -B U B N A .

Arcydzieła poetów polskich z objaśnieniami 
Tom ik I.

ANTONIEGO MALCZEWSKIEGO 
„ l l a r y a “

Wstępem, żywotem poety i objaśnieniami 
opatrzył:

P I O T R  P A R  Y  L  A K ,
c. k. Profesor gimnazyalny

Cena 70 ct. z przesyłką pod opaską 75 ct.
Do nabycia w księgarni

D. E. Friedleina w Krakowie,
oraz we wszystkich księgarniach w kraju 

i za granicą. (1692-6-9)

P iaster T iapsia.
LE PERDRIEL-REB0ULLE1U

jedynie przyjęty w Szpitalach 
jako najlepszy, najdogodniejszy,

najpewniejszy i naji
ze śroaków

kosztowny

pruaiw

KATAROM, KASZLOM, ZAPALBM0
DYCHA WEK, PŁOC, CIERPIENIOM I BOLOM 

REUMATYCZNYM I ARTRETYCZNTM,
etc., etc.

T T I ' T T T

CU

Ula uniknięcia narzekań słuanie zarzucanych 
plastrom naśladującym Thapaia Le Perdriel- 
W boulleau wymapaó należy we wszystkich  
aptekach, rysunku i podpisów powyżej umiesz­
czonych.

(poczwórnie zmniejizonyoh).

Skład w Krakowie to dwóch aptekach 
I'F. Redyka i Trauczińtkiego.

(1643-2 )

02AS z Boboty 19 Lipca 1884,

Publiczna subskrypeya na 4°|0 obligacye losowe 
węgierskiego Banku Hipotecznego.

B a n k  „Union** w  W iedniu otwiera w sobotę 19 i w poniedziałek  
21 łipcft 1884 r. publiczną subskrypcyę na

4°|0 losowe obligacye węgierskiego Banku Hipotecznego
po złr. 100 w, a. z kuponami platnjmi 1 grudnia i 1 czerwca

i umocował (1816-1-2)
D o m  b a n k o w y  A l b e r t a  H e n d e l i b n r g a

w Krakowie. Rynek Nr. 15, 
do pośredniczenia przy snbskrypcyi, gdzie bliższych szczegółów zasięgnąć można. 
Cena subskrypcyjna złr. 99-50 i odsetki bieżące po 4 od sta od 1 czerwca 18S4 r.

N a jb liż s z e  c ią g n ie n ie  1 5  w r z e ś n ia  1 8 8 4  r. 
G łó w n a  w y g r a n a  z ł r .  1 0 0 ,0 0 0  w . a .

e52SZ525252525Z525ES25Z52SZf252S25E575i^anSESHSH5HSESE5HSESiSE5ES2SZSHSES

A D W O K A T  
D r .  B o l e s ł a w  Szwarcenberg C z e r n y

przeniósł kancelaryę (1770 3-5)
na ulicę Grodzką L. 13 (dom  Wgo Szw arca).

IZ525251RR51

TEGOROCZNE WODY MINERALNE
również n a j l e p s z y  ś w i e ż y

Portland Cement,
w a p n o  h id r a u l ic z n e ,  g ip s  m ie lo n y  sn r o w y  i  p a lo n y

poleca handel p. f. (1391-10-15)
i. Schaitter i Spółka w Rzeszowie.

Wiedeń - Hotel de 1’Europe
II., Aspemgasse Nr. 2 (główna arterya komunikacyjna).

Taż przy dworcu kolei Północnej i miejscu przybijania parowców. Wygodnie 
urządzony , pokoje-od 1 złr.. w a. wzwyż. Restanracya, kawiarnia i ogród letni. 

Staranna obsługa. '* 4 H  (1440-10-10)
W e r h o v s z fc y  &  S io lz .

NIENBURSKA ODLEWARNIA ŻELAZA
i f a b r y k a  m a c l i i n

dawniej Hertel & Co. 
w I l e n b u r g  n a d  S a a l ą ,

poleca i dostarcza wszelkie machiny i przy- n  n l T  :
rządy_dla wyrobu cegieł, mianowicie: U l

dla cegieł i  dachówek żłobkowanych, dachówek, rur i płyt, 
walcownie i prasy, prasy do cegieł rówkowanych dla ruchu 
ręcznego i siłą. —  Kompletne urządzenia cegielniane z wszel- 

kiemi machinami i przyrządami pomocniczemi. 
Kompletne urządzenia dla fabryk szamotowych, fabryk cementu, fabryk praso 

wanego węgla i zakładów brykietów z potrzebnemi machinami parowemi, kotłami 
parowemi, pompami parowemi, przenoiniami, rurociągami, przyborami transporto- 
ycemi i t, d. to najzupełniej stem wykonaniu, ' (1162-10-10)

G łó w n e  *«»tęp»tłvo d la  lu . t r y l  ma;
skład fabryczny machin E .  T t tU H K . w Wiedniu, III., Reisnerstrasse 36,

który przyjmuje odnośne zamówienia. £W - Prospekta darmo I opłatnla. W 6

5rS 2 S K K K 5 S K  S S S S S S g g S S J
■ ■ ■ ■ l  r n . r n . r n  ■ "> r . iPierwszorzędny w

egzystujący od lat 89, w środku miasta, mający 70 pokoi umeblowanych, z największym komfortem 
M urządzonych — d o  o d s tą p ie n ia  k a ż d e g o  c z a s u  z kontraktem dwunastoletnim.

Tamże mieści się pierwszorzędna r e s ta u r a c ja *  elegancko urządzona.
Może być hotel sam bez restauracyi odstąpionym na bardzo dogodnych warupkach, jedynie dla 

"ł słabości zdrowia właściciela. : h (1845-2 3)
ulica Orla Nr. 9.Jj^ Bliższych warunków udzieli S. R o s e n th a l  w W a r s z a w ie ,  ulici

Fabryka wyrobów betonowych. Agencya i skład wszelkich artykułów budowlanych
M. Z ie le n ie w s k ie g o , in ż . w  K ra k o w ie , u l. K ro w o d ersk a

p o l e c a :
M ateryałyi Asfalt, Cement, Cegły zwykła, Cegły ogniotrwałe, Wapno hydrauliczne, G.ps. (1559 5 17)
Pokrycia dachowe i Papa, Cynk, Miedź, Dachówki oeglane, Dachówki żelazne lane emaliowane, Dachówki żelazne kute emaliowane Dachówki 

cementowe, Łupek, Cement drzewny. Wykonuje pokrycia.
W o d o c i ą g i  1 k l o a k i  i Rury żelazne, Rur *

wne, Zamknie-- ’ ~ 1
t* o a a d > k l i drewniane, ___________
W y r o b y  I r o b o ty  b e t o n o w e  i Nagrobki, Posadzki, Schody, Gzemsy, Muszle pi.d rynny, Balustrady, Ozdoby architektoniczne, Rury i rvnnv 

Trotoiry, Słupy kilometr., Słupy graniczne. Żłoby, Mosty, Przepusty, Kanały, Domy. X
H o o s t r a k c y e  ż e l a z n e  i Tragery, Sąyny, Blacha fal do sklepień, Żalnzye stalowe, Kroksztyny lane, Okna, Odkosy, Żłoby, Ławki. 
R o z m a i to ś c i  i Maty trzcinowe, Architektoniczne ozdoby z terracoty, Arch, ozdoby z cynku, Arch, ozdoby z cementu, Masa platynowa przeciw 

wilgoci, Piece kaflowe, Piece żelazne, i t. u. j r
Dąje wszelkie wyjaśnienia. — Hlany i kosztorysy w razie dojścia obstalunku bezpłatnie.

S Łupeg, utmont drzewny. Wykonuje pokrycia.
k i i  Rury żelazne, Rury ołowiane, Rury sieingutowe, Rury ciągnione, Rury c e m e n t o w o ,  Closety, Pisoiry Muszle zie­
wnięcia hermetyczne, Całe urządzenia wodociągów.
e, żelazne lane, marmurowe, c e m e n t o w e ,  steingutowe, metlachowskie, ,Terrazzo“, asfaltowe, betonowe, Klinker.
n n ś n n A ł B i R  • N o c r r n h b ł  D n a n A .L :  as  j  n     t t  i _ i  n  i , s n  i i . . .  . . 1 _

Apteka w Andrychowie
p o s z u k u j e  a s y s t e n t a .  — Bliższa 
wiadomość u właściciela. (1848-2-3)

T apet
z pierwszych fabryk krajowych i fran­
cuskich, stosowne s s i a k i ,  l i s t wy  
złocone i drewniane, su fity  m rditf, 

otrzymał świeżo i poleca

największy skład tapet,
s t o r ó w  do okien, c e r a t  na meble 

i Stoły (1453-89 )
W i l h e l m a  F e n z a

w Krakowie, Rynek 9. 
Podejmuje się tapetowania miesz­

kań. Próby na żądanie franco.

ABRICOTINE
W ykwintny lik ier francuzki, w ytworzony j 
z moreli. Medal zloty w Paryżu w 1878 r. 
w Amsterdamie 1883.

Wymagać

podpis
ENGHIEN LES BAINS

pr6s  PARIS. A
iH H U N H M O t m S H R S e a  I

fe  (1424 4-)

Ż e l a z n e  t a c z k i  
r ę c z n e

i koła wozowe
wszelkiego rodzaju.

KAROL MORGENSTERN & Co.
fabryka machin dla zakładów  gazo­
w ych, wodnych 1 pompowych
w Wiedniu, Fllnfhaus, Gasgasse N. 6.

(1063-18-20)

IWeyla stołek  kąpielo- 
« y  <lo nsrian la jest naj- 

■P W H Ł a  praktyczniejszym przyrządem 
kąpielowym na wieś. Za 3 cnt. 

K A 89H  można mieć ciepłą kąpiel. Do- 
P w W t  tych czas sprzedano TOOO Mit.

Cenniki darmo. Także na c z ę ś  
eto we spłaty. W e y l, posiadacz c. k. 
przywileju w W i e d n i a ,  Karnthnerring Nr. 17. 
W anny kąpiel, do ogrzania, przyrzą­
dy natryskowe, lodow nie I t. d. St >łok 
:ąpielowy z pieoeip kosźtnje 20 złr., bez pieca 
5 złr. (1514-14-80;

CHOROBY ZARAŹLIWE
N iedaw n i lub sad aw n io n e , skrofuły,?choroby skórne (lis*- 

a je , w yrzuty , s trupy , try l )  i inne  ’c ie rp ien ia  nasktirne, 
spow odow ane zan ieczyszczen iem  i zepauciein krw i.W rzody, 
gruczoły, reum atyzm , rany , w rzody w ustać}) i w gardło, 
nabrzm ien ia, naro śle  na  koiiei, strum , niem oc i drugorzędne 
i trąp idorzędae peryody  sytUisu nabytego lub dziedzicznego.

L eczenie n iezaw odne 1 r a d y k a l n e  chorób najbardzie j 
Hasiąmiałyeh I na juporczyw s?yeli, n leustępu jucych  p rted  

. żadnią m etody le k arsk ą , k o z ą  się użyc ie .‘

BISCUITS s“ 0LLIVIER
• M r i *  COtUlicnlzoM i>r,tj  d f i l n t f e  U tS y m Ą  "■ Pari/in 

Jedyne upotm infone  //rs?** rziul franetiekf.
Jedyne, jakich uiytimją w szpiłąluch Paryzfcich.

2 4 , 0 0 0  FRA N K Ó W  NAGRODY N* RO DO W EJ 
L ekarstw o  to, bardzo  p rzy jem ne w sm aku, zalecane od 

la t przeszło  60 pracz uajznakouiitM zyeh lekarzy, jRko najsku* 
teczulejgzy  znany do tąd  środek p rzet zya * za ącv krew , jest 
je d y n em  w całym  śn ie c ie , jak ie  ( trzym ało  wyż*j w ym ie­
n ione  ty tu ły  l oznaki honorow e, co dow odzi jego  znakom itej 
skuteczności.

Pod dobroczynnym  w pływ em  tych biszkoptów  apety t 
pow raca , funkeye żyw otne p rzychodzą do norm alnego st nu, 
a  po  k ilku  tygodniach  leczenia chorzy spostrzegają, że 
w szystk ie  p rzypad ło ści chorobliw e n ik n ą  i zdrow ie, choćby 
najm ocn ie j podkopane przez zepsucie i zanieczyszczenie 
k rw i, przychodzi do norm alnego stanu.

S kład  y łóum y: 6 2 .  RUE OE R IV 0LI, w  Paryżu.

Dosteć można we LWOWIE w aptece p. K. Mi 
kolsscha; w KRAKOWIE w aptekach pp. Trau- 
czyńskiego, Redyka i Wiszniewskiego. (1644-4-)

— Envoi gratis et franco —

Catalogue gśnśral
de la

IJbralrtc Frlck
eo n ten an t 1’ónum ćration de  difTćreots ou- 
vragea eelentiiiques, ćd itćs en  langue alie- 
m&nde, a n g la ise , franry.ise, h o llan d a ise , 
ita lie cn e , esp ag n o le , danoise, suśdo ise  e t 

portugaise , (267-20 )
S ST  euvir. 2IO.OOO oeuvres *4WI
chcisies panai celles lea pios renommees, 
parues dans le mondo entier. Seule librai- 
rie ayant nn assortiment complet de livres 
de teutes categories et en toutes langues

GUILLAUME FRICK
Librairie de la Cour. I. et R. 

V I E I I E ,  Graben 27.

2. WYDANIE.
B a d l c a l e  H e l l n n g  

d e r  P o l l u t l o n e n
und der Impotenz (bez lekarstwa). Księgarnia 
H a b e r  A Ł a t a n i e  w W i e d n i a ,  Stadt, 
Herrengasse 6. Cena 1 złr., pocztą 1 złr. 10 ct. 

(1411-7-20)

Czeladnik m urarsk i
uzdolniony, który dłuższy czas w większjeb mia­
stach praktykora1, trzeźwy — i posiad-.iąey chlu­
bne świadectwa z Pesztu na Węgrzech i Warsza­
wy, potzufeuje odpowiedniego zati udnieLia w mie­
ście lub na prowincyi. Adres: E r a n d s i e h  S e -  
w i a f o ,  Pó ł ws i e  Z w i e r z y n i e c k i e  L. 81, 
poczta Kraków. (18J2-3 3)

C U K IE R N IA
Feliksa Drozdowskiego

w T A R N O W IE
Drzyjmie chłopca do pra­
ktyki z ukończoną 4tą k lasą nor­
malną oraz z dobremi świadectwami,

(1847-2*3)

O G Ł O i K E M E .
L. 12722.

Wody mineralne Krynickie,
należące do szczaw żelazistych i ze swej 
skuteczności w różnych słabościach po 
wszechnie znane, utrzym ują: w CIECHO­
CINKU G ąbczyński ; w HUSIATYNIE 
Friedm ann ; w JAROSŁAW IU W isłocki ; 
w K IJO W IE  M arcińczyk, Seidl; w KRA­
KOW IE G ołdw as8er, H aw ełk a , W e n tz l; 
we LW OW IE Goldbaum, Mikolasch, 'Men- 
drochow itz; w PRZEMYŚLU K ozłow ski; 
w TARNOPOLU Jam rogiew icz; w TA R­
NOW IE T rau n ; w W ARSZAW IE H ein­
rich, L ilpopp , K ucbarzew ski, Z iem ieński; 
w W IED N IU  M attoni, w W ILN IE  Gru 

szewski.
Broszury i w yjaśnienia udziela na żąda 

nie bezpłatnie c. k. Z a r z ą d  z d r o j o w y  
w K r y n i c y .  (353-20-24)

Niniejszem mam zaszczyt oświadcz) c

P. P. Właścicielom gorzelń,
że urządzam ktdkari ie tak, że przy lź-to godz, 
teruent — oo po dozranej klęsce wod ej nsj- 
właściwszem — w 35 Hektl rozmiarze, zaciera 
się 30 m*tr. centr kartofli, prźy bardzo piostym 
sposobie i zawsze świeżej matce. Zmiana naczyń 
nie przynieś e 15 złr. kosztó*'. (1839-8 8)

Orzechowski, w Chorzelowie, p. Mielec-

C i e r e i o l e  s e rc o w e  codziennie świeże roz­
syłam pocztą i pospiesznym frachtem w każ­

dej ilości h o sa y h  K k i lo  opłatnie po *łr. 1’80. 
S. Milller, handel nssion w Bisenz (na Morawie), 

(1716-18-25)

Llnoleowe
HOBIKHCK HUHHOWE.

Bardzo trwałe nakrycie na podłogę, bez kurzn, 
oiezbedne dla will, doskonała ochrona przeciw 
wszelkiej wilgoci. Skład materyj pokojowych, 
chodników, podkładów pod umywalnie w najroz 
maitszych wzorach. (.1276-7-7)
P. C. Collmann’» N aehf. (A. Reichle) 
w Wiedniu, Kolowratring 3, dawniej 

Johannesgasse 25.

Skąd dla Morawy w Bernie, Króna Nr. 62.
„ ,, Węgier w Budapeszcie, Waitznerring 60

M a ta la g  darmo. (1604-3-)

Czcionkami Drukami „Czasu0.

I W O N I C Z .
Szczawy słono - alkaliczne, jodowo-bromowe.

Zakład położony w powiecie Krośnieńskim, w okolicy górzystej, 410 metrów n. p. m., 
dokoła lasem świerkowym otoczony (stacya k imatyczna).

Wody Iwonickie zalecane bywają przeważnie w cierpieniach skrofulicznych i skórnych, w 
chorobach kobiecych, zapaleniach stawów i cierpieniach kości.

Kąpiele jodowo-bromowe, borowinowe, igliwiowe, zimne z natryskami, żętyca, skład wód 
mineralnych, apteka w miejscu.

Łazienki z komfortem urządzone.
Zakład poskda 600 pokoi, hotel, 5 restauracyj, czytelnię, strzelnicę, zakład gimnastyczny, 

doborową orkiestrę, salę balową, dwa fortepiany, bilard, zakLd fotograficzny. Urząd pocztowy 
i telegraficzny w miejscu.

W 1 i 3 sezonie od 20 maja do 20 czerwca i po 20 sierpnia ceny mieszkań o V3 część 
zniżone, — chorzy opatrzeni świadectwami ubóstwa, potwierdzonemi przez c. k. Starostwo, bywają 
tylko w 1 i 3 sezonie przyjmowani i od taksy uwolnieni.

Wysyłkę wód Iwonickich, soli, ługu i mułu na r. 1884 objął Dom handlowy J .  W e n t z l a  
w K r a k o w i e *  do którego z każdem zamówieniem zgłaszać się należy. Wszelkie inne zamówie­
nia załatwia i broszury rozsyła bezpłatnie zarząd zdrojowy. (1551-6-6)

Otwarcie kolei Transwersalnej ze Btacyą w Iwoniczu nastąpi Ig o  lipca. — Komunikacya
do Ig o  lipca: z K rakowa koleją do T arnow a, dalej powozem; albo do R zeszow a, dalej pocztą.
Ze Lwowa koleją przez Przemyśl do Zagórza, dalej powozem lub pocztą do Iwonicza. Od Igo
lipca b. r. z K rakowa przez Tarnów do Iwonicza, ze Lwowa zaś przez Zagórz do Iwonicza.

Subskrypeya na 50,000 sztuk 4 ",, obltgaeyj 
premiowy ch węgier. Banku hipotecznego.

„Union Banku w Wiedniu ogłasza p u b l i c z n ą  l u h s h r y p e j  (. w  goboi«> 11 
I w  p o n i e d z i a ł e k  ? |  H p ca  1 S 8 4  r , na

l°jo obligacye premiowe po 100 złr. węgier. Banku hipolecznegi
których pierwsze ciągnienie odbędzie Mię 15 września 1114 r.

z  g ł ó w n a  w y g r a n a

z l r .  1 0 0 , 0 0 0  w .  a -
Zgłoszenia na te obligacye przyjmuje bez kosztów po kursie (-ryginalnyr 

99 złr. 50 cent. wraz z 4% odsetkami od sztuki (1856
kantor wymiany A *  H o l z e r a  w Krakowie, Sukiennice 9

Mieleń. -  „Betel Stttrepole".
Ringstrasse, Frans J o s e f s - Q u a i .

W  I .  1 l  < „ . . . i r i i o r i ę d n y .

(1418 40 40) Ł. Upel.rr, dyrektor.

W  o g r o d z i e  S t r z e l e c k i m .
We czwartek dnia 17, w piątek dnia 18 i w sobotę dnia 19 lipca b. r. 

siedmiu słynnych hiszpańskich wirtuozów dzwonkowych
rodzeństwa Espira,

jedynych rzeczywistych ko n certan tó w  dzw onkow ych, z k tó rych  najm łodsze z ro d zeń ­
stw a, m ała L a u r a ,  Uczy dopiero :i l a t a .  (1851-3-3)

Otwarcie kasy o godz. 4'/q, początek o godz. óM/2.
W s t ę p  dla dorosłych 3 0  cent., dla 1 5  cent.

Odpowiedziało* rządca Drukarni Józef ŁaiocińśtiT


